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Cena 10 hal. 


_Nr. 270. 


PRENUMERATA wynosi 
w Xrakowie miesięcznie 
8 K 10 h, kwartalnie 
d K 80 b, półrocznie 18 K 
BO h., rocznie 87 K 80 b, 
Za odnoszenie do domu 
dopłaca się 60 h. mies, 


Na prowincyę z jednora- 
ową przesyłką pocztową 
miesięcznie K 80 h. 
kwartalnie 11 K 40 h, 
półrocznie 22 K 80 hb., 
rocznie 45 K 40 h. 


W państwie niemieckiem 
kwartalnie 12 K. 


OGŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu“ ulica Św. 


Nadesłane po 60 hal. od wiersza. Podziękowania po 60 hal. od 


Narodu“ prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp. przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egremylarzy dla zamiejscowych, po 1 kor. od 100 egzemplarzy dla miejscowych 
i Telefon administracyi i drukarni Nr 3844. — Adres telegramów: „Głos Narodu" Kraków. 


Czy „przeciw polityce“? 


Ciekawa, bo zasadnieza rozprawa toczyła 
w tych dniach na lamach „Kuryera lwowskiego”. Pi- 
smo to zaniieściło wywody Dra Michała Sokolnickiego 
v romantyzmie w polityce I teraz na nie odpowiada. 
Dr sokolnicki podzielił społeczeństwo polskie na dwa 
obozy. Jeden. według niego. to „bezpolitykowcy*. Po- 
lityka stała się dla nich synonimem romantyzmu: za- 
mierzeń nierealnych. Zwalcza ją politykę jako taką, nie 
chcą jej w ogóle. Drudzy są politykami i polityke pro- 
wadzą. } 

Podział to, jak widzimy, dowolny i faktami nicu- 
zasadniony. To też „Kuryer“ prostuje go tak: 


„ Zaden poważny odłam opinii polskiej nie zwaleza 
` . . . r . : : 4 
„calej polityki“. tj. nie występuje przeciw polityce ja- 


ko takiej. Występuje tylko opozycya przeciw polityce | 


takiejanieinnej, przeciw pewnym raczej n! et o- 
dom, niż celom politycznym. Wszakże j ci wreszcie, 
którzy propagują ideę rezerwy pojitycznej, rezerwy —- 
do czasu, reprezentują sami także pewien kierunek po- 
ltyczny, kierunek i, zw. polityki biernej, który. w prze- 
ciwieństwie do polityki czynnej, nieraz już święcił w hi- 
story tryumiy, — wtedy zwłaszcza, gdy rozporządzał 
poważnym jakimś atutem. z wysunięciem którego — 
dla tem puwniejszej wygranej —— czekał do chwili spo 
=ohnej. 

Nawet więc ci „bezpohtykowey* politykę prowa-| 
dzą. jak udowadnia pismo lwowskie. Pozostaje jednak 
polityka gahcyjska. P. Sokolnieki występuje przeciw 
rozpowszechnionej w Dołsee opinii krytycznej o zacho- 
dzącej w Galicyi przewadze politycznego 
i polemiki prasowej nad metodami organizacyi spole- 
cznej i pracy gospodaiczej, rzekomo (715 przeważającej 


„gadania 


w życiu Poznańskiego i Królestwa”. Autor dowodz! po- 
ftycznej wyższości Galicyi nad innemi dzielnicami, 
a czyni to. jak pisze „Kuryer“ „metodą najfatalniejszą, 
lo drogą niesprawiedliwego poniżania tych dzielnie 
innych, Oświadcza, Że „w calym zaborze pruskim 
kwostyva polska 

się z polity- 
cznej kwestyą społeczną, ezy zagadnieniem gospodar- 
czem i naród, jako całość. zeszedł na niższy stopień ro- 
„zwoju, wszedł w prymitywne bytowanie. obniżył swoją 
ambicyę". Surowo odpowiada na to ..Kuryer lwowski”: 


A jednak. gdyby nasi politycy gulicyjscy okazali-- 
w odpowiednim stosunku do swego tyle korzystniej 
szego położenit — taką ambicyę narodową, Pzujność, 
odwage cywilną. jaką już podczas wojny W obronie 
interesów polskich okazali ci „prymitywnie bytujicy” 
rodacy nasi z Poznańskiego w sejmie pruskim, — to 
możeby wtedy nie potrzebował dr Sokonieki kruszyć 
kopii ze społeczeństwem całem w walte 0... uznanie 
dla galicyjskiej polityki. 


I „Kuryer“ określa tę praktykę konkretnie w slo- 
wach następujących: 


się | 


WYDANIE PORANNE. 


Kraków, Niedziela 28. Maja 1916 
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Wychodzi awa rzzy dziennie. 
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Rok XXIV. 


Listy pieniężne, przekazy 
na prenumeratę i insera- 
jy nadsyłać należy fran- 
ko do Administr. „Głosu 
Narodu". -- Prenumeratę 
oprócz agencyi upowa- 
¿nionych przyjmuje ka- 
żdy urząd pocztowy w 
ybrębie monarchii i w pań» 
stwie niemiewkiem. Re- 
klamacye nieopieczętowa= 
ne rie podlegają opłacie 
uocztauwej. Rękopisów re- 
dakcya nie zwraca. 


ADRES REDAKCYI: 
ulica św. Tomasza |. 85. 
Telefon redakcyi Nr 190. 


Tomasza l. 35. Od wierszagilrobnem pismem (petit) 12 hal., układ tabeluryczny, liczbowy od wiersza 60 hal. 


renumeratorów. 


wiersza, Nekrologi itd. po 60) hal. od wiersza Komunikaty prywatne po kronice 1 korona od wiersza. a a do „Głusu 


wiednie  zaciesnili. nie potrafili uie zdobyć, Potrarili 
i potralia ed narodu jedyme wszystkiego żądać, 
nie byjt doly w stenie ma nie dac. 

(mo istotne przyczyny. dla których taka wlaśnie 
polityka, nie zaś polityka wogóle nie jest dziś w rzeczy 
sumej w społeczeństwie polskiem popularna. 


bo jasnych tych stwierdzeń nie dodawać nie po- 
trzeba. Dyskusya między „Kuryerem” a Drem Sokol- 
nickim poruszyła jeszcze wiele kwestyj zasadniczych, 
do których przyjdzie nievąz wrócić. Nie bowiem nie 
wyrabia w społdczeństwie takiej jasności sądu o po- 
szczególnych, konkretnych wydarzeniach politycznych, 
jak ustalenie i przypominanie skali, jaką do każdego 
faktu zasadniczo przykładać należy. Taką skalę przy- 
ponmi „Kurya w odniesienia do polityki galicy j- 
skiej i dla tego wywody jego mają znaczenie ogólniej- 
sze, nie tylko na dziś i nietylko w zastosowaniu do dce- 
baty o romantyzmie i nieromantyzmie w politycznych 
działaniach. 


Pro causa judaica. 


W Zurychu utworzył się pod powyższą firmą ko- 
itet, który „postawił sobie za zadanie zwrócić uwagę 
świata cywilizowanego ua kwestyę żydowską” — jak 
glosi prospekt, rozeskmy w języku niemieckim. Dwa 
są prohłemy, których dotknąć pragnie: „żądanie równo- 
uprawnienia, przez którego spełnienie miliony żydów 


|naja otrzęać miewa lnd eki arie wes gą koloniza- 


torskiej emigracyi tej części ludu żydowskiego, która 
dąży do, własnej cgzysteneyi kulturalnej i gospodar- 
czej”. 

Gdzież ma dokonać się równouprawnienie? W Ro- 
syi, Polsee i Rumunii. Idzie o wywołanie dyskusyi, któ- 
rı „przekona świat o konieczności politycznego i ekono- 


micznego oswobodzenia mas żydowskich w tych kra- 
jach”, a mianowicie: 

„W Rosyii w Polsce przeszło sześć milionów ży- 
dów'żyje w najsmumiejszych stosunkach: pozbawieni 
praw, nie mając wolności. przesiedlania się, ZAWSZE 
wobawie krwawych pogromów, wydańi na 
szuzówolę nieułlpowiedzialnej biurokracyt. W Rumunii 
250.000 żydów uważa się za obcych, mino traktatu ber- 
liiskiego i formalnych przyrzeczeń rządu rumuńskiego; 
wydaje się ich na łup ustawodawstwa. prześlidowczego 
i gnęLiącego, które prowadzi do zupełnego zubożenia 
i wytępiemia. Komitet we wszystkich tych kwestyach 
będzie wydawał broszury w eclu propagandy i pisma 
ulotne, utrzyma styczność z wielkiemi stowarzyszenia- 
ni żydowskiemi w krajach wojujących i neutralnych, 
aby dojść do akeyi wspólnej, zwłaszcza przy okszyi 
rokowań pokojowych. Komitet będzie stawał się aby 
prasa, stromietwa polityczne i związki, które reprezen- 
tują ideal sprawiedliwości, zajęły się sprawą żydowską”. 

Pod manifestem tym ztńiajduje się kilkadziesiąt pod- 
pisów. Są to adwokaci, dziennikarze, przemysłowcy, 
kupcy itd. szwajcarscy, sądząc z brzmienia nazwisk, Wy- 
łącznie żydzi. Przewodniczącym komitetu jest p. J. 
Abraham, przewodniczący kahału w Zurychu, obok nie- 
go jako pierwsi są podpisani: Julius Barr, bankier z Zu- 
rychu, MH. Boneff, wiceprezydent zwigzku żydowskiego 
w bBerpie, p. Dreyfus-Brodski prezydent takiegoż zwią- 
zku w Bazylei, p.F. Pinkus, redaktor z Zurychu i in. 

Ńkcya ta obchodzi także Polaków. gdyż ma objąć 
żydów na ziemiach polskich. W prospekcie zazniczono, 
że żydzi w Rosyi i w Polsee żyją „w ustawieznej oba- 
wie krwawych pogromów". Jest to jakby echo agita- 
cyi litwackiej w krajach neutralnych, ukoronowanej 
oszczerczymi wystąpieniami p. Georga Brandesa. Daje 
ono przedsmak metod, jakiemi prowadzoną być może 
agitacya zurychska, jeżeli da ucho tynsamym podsze- 
ptom. bla tego potrzeba będzie ją śledzić i przeeiwdzia- 
łać tym jej objawom, które posługiwłyby się środkami 
nas krzywdzącymi. Do takieh należy przedewszystkiem 
tendencyjne przedstawianie stosunków polskich, a pod 


Głowny zarzut, stawiany przez opinię polską poli- | tym wzgledem mamy już zaznaczone wyzej doświaądcze- 
tykom galicyjskim polega właśnie na tem, że nie po- nie. E wiele innych. 


trafili wznieść się do — obowiązującego dziś każdego ; 
p. wdziwego polityka w szerszym stylu — objęcia ca- 

łości potrzeb narodowego życia. Drugim zasadniczym 

zarzutem jest, że i w tej dziedzinie, do które] się samo- A 
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Popularność Sienkiewicza. 


ho Polskie" tygodnik wydawany 
przez naszych emigrantów w Moskwie imie 
śe} interesujący artykuł p. Zofii Soko- 
rawskiej o popularności sienkiewicza we 
Włoszech: 


bywając często we Włoszech, przekonałam się, jak 
wielką popułarmość posiada tam Sienkiewicz. Zaden 
z pisarzy miejscowych nie był tak ogólnie znany 
i lubiany. 

Pomimo zjednoczenia Włoch. istnieją jeszeze wiel- 
kie odrębności prowineyonalne i skutkiem tego zdolny 
Syeylijezyk Verga, plomierna Neapolitanka Matylda 
serao, nie mieli powodzenia w Lombardyi i w zamian 
powieści Fogazzara, Barriliego —— autorów z północnej 
Italii, nie znajdowały oddźwięku na południu. Nawet 
d'Annunzio, największy artysta wśród włoskich pisarzy 
nie iniał tylu czytelników, co Sienkiewicz. Zachwyca 
się nim zarówno królowa Małgorzata, jak konduktor 
tramwajowy. Każda jego powieść po kilku miewała 
thunaczy i moc wydań. 

Pamiątun, że w r. 1900, poęząwszy od Ankony. 
aż do Girgenti nad morzem Afrykańskiem, wszedzie 
skreślone łokciowemi literami: „Col ferro e fuoco, ro- 
manzo di Enrico Sienkiewicz”. W Palermo, w księgar- 
ni Kebera. właściciel jej, pierwszorzędny w Syeylii wy- 
dawca, dowiedziawszy się śród rozmowy o mojej naro- 
dowości, zapytał żywo, co napisał teraz Sienkiewicz. 
Kilka drobnych nowelek —- odrzekłam. 
Niech pani przetłwnaczy je! — zawołał — ja 
bardzo dobrze zapłace. 

Nie czułam się na shath, żeby podołać zadaniu, 

W Messynie, wówczas pięknem, kwitnącem mie- 
ście, jedno okno w księgarni było wyłącznie zapełnio- 
ne przekładami z Sienkiewicza. i 

Kaz, w Palermo, w pensyonacie, w którem czas 
dłuższy mieszkałams obiad był tak zły, że o mało nie 
przyszło do buntu. Nasza padrona, usprawiedliwia- 
jąc się, powiedziała, że całą noc czytała puwieść Sien- 
kiewicza „la famiglia Polaniecki". skutkiem tego za- 
spała i nie mogła dopilnować kucharki. 

W r. 1909, rozmawiałam o autorze .„Quo Vadis“ 
z baronową Semitecolo, wykształconą Włoszką z pro- 
wineyi Weneckiej. Była zapaloną jego wielbicielką, 
skarżyła się tylko, że nazwisko jego jest tak trudne do 
wymówienia. N Ri 

— Ależ bynajmniej — »aprzeczysan — w wa- 
szym języku są wszystkie dźwięki, z których składa 
się nazwisko Sienkiewieza: niech pani złączy pierwsze 
połowy trzech wyrazów włoskich: Sienia. chiesa i vicino 
i wymówi je razem. 

Po kilku próbach poszło doskonale. 

Kiedy włoscy wielbiciele Sienkiewicza posyłali mu 
bronzowy posążek bogini Nike, wszystkie dzienniki peł- 
ne były jego imienia. 

Pamiętam, że będąc w Syrakuzach w r. 1904, wstą- 
piłam do jakiegoś lichego sklepiku i zastalam właści- 
ciela tak zaczytanego w dziemiku, że nie słyszał mego 
wejścia. Z niechęcią rzucił numer „II Mattino“, żeby wy- 
dobyć żądane przezemnie marki poeżtowe. Przez cieka- 
wość wzięłąm dziennik do ręki i cóż zobaczyłam w fe- 
ljetoniet... „Signor Volodiesco romanzo di Enrico Sien- 
kiewicz': = 

Ten obdartus z nad morza Jońskiego odczuwał pie- 
kność trylogii naszego mistrza i rozkoszował się opi- 
sami przygód Polaków, kraju nieznanego mu nawet 
z imienia! ` 


Pobojowisko w nocy. 
| Sprawozdawca „WVosśsische Zeitung“ kre- 


àli następujący obraz ze wschodniego ohsza- 
ru wojennego: 5 f 


„Ludzie w ojczyźnie mają dzisiaj krótką pamięć 
dla czynów wojzanyui: i sławy bohaterów. Wielkie wy- 
padki już ich znużyły, a tu każdy dzień przynosi nowa 
wiadomości ze wszystkich części morza i lądu, z nad 
rzek, lasów, miast, pustkowi i zgliszcz. Wszystkie mó- 
wią o tychsatnych krwawych sprawach. chociaż za ka- 
zdym razem gdzieindzicj. Nasza uwaga eoraz bardziej 
tępieje, ohojętnieje i zanika. Walki toczą się jednak jak 
w dniu pierwszym ale nieporównanie gwałtowniej, bez- 
litośniej, ze, wzrastającą zaciekłością i bezwzględnością. 


Str. B 


Ten i ów myśli sobie: niechby to już przeminęło i wię- | woni, Które wiatr niósł ku szeregora. Ze śmiesuią już 


cej nie wróciło. Błogosławieni, którzy zapominają. 

Inaczej jest tam w poiu. Tam każde przeżycie ostro 
wbija się w duszę: żołnierz nie pyta o to, co byłe, ani 
o to, co będzie, on żyje, tylko chwilę obecną. A wszystko 
to przeżył stoi mit przed oczyma. Dla ludzi w ojezyźnie 
bitwa stoczona w mareu, w kwietniu już znikła z pamię- 
ci. Napięcie wyładowało się, sukces wpisano w należytą 
rubrykę. zabitych i rannych znajdziesz w listach strat, 
Żolnierz na swojem stanowisku, gdzie wałczył w marcu 
wsrod lasu, który w maju nie może się zazielinić, bo 
zbyt wiele ucierpiał przez wojnę. patrząc przed siebie 
ku stanowiskom rosyjskim, widzi chwile, które minęły, 
jakgdyby wracały i jakby je zupełnie świeżo przeżywał. 

Nad pobojowiskiem zasnuła się noc, wiątr przega- 
nia chmury wśród ostrych poświstów. O tak, tędy na 
północ od Pos ta w usiiowali Rosyanie przełamać się. 
Nie wielka to przestrzeń. ledwie dwieście metrów szero- 
kości. fo jedno — rzecz bardzo ważna, że jestto moczar 
niemal nie do przebycia. Tutaj między 18. a 21. marca 
stanęła śmierć wśród okopów i kosiła syberyjskie pułki, 
tę tysięczną rzeszę rosyjskich ludzi. którzy z dalekiej 
swej ojczyzny tu przyszli. Dla żołnierza, który w tym od- 
cinku na straży stoi, chwila ta niejako do dzisiaj trwa, 
bo jeszcze dzisiaj patrzy na to straszne żniwo, na te 
kopce leżące przed nim: zwłoki żołnierzy rosyjskich w 
białych płaszczach śniegowych. 

W pierwszy dzień Wielkanocy pojawiła się ponad 
rosyjskim okopem biała chorągiew: ze strony niemiec- 
kiej odpowiedziano po chwili w tensam sposób. poczem 
wyszli ku sobie ofiecr rosyjski i niemiecki. Rosynin pro- 
sił o zawieszenie broni dla pogrzebania poległych, już 
bowiem od miesiąca, nie od trzydziestu dni. jeszezc 
dokładniej —- od 720 godzin leżeli w przedpolu obu- 
stronnych szańców. Zezwolono na to, a nawet nasi lu- 
dzie pospieszyli. aby przy tej smutnej pracy pomódz. 
Swój i wróg jakby pojednani wspólnie grzebali pole- 
głych. Zdawało się. że słońce jaśniej świeci i że za niem 
gdzieś w dali błyszczy zorza pokoju. Przeszło tysiąc po- 
ległych pogrzebano wspólnie. Długi szereg mogił. 

W dragi dzień Wiclkiej nocy podniosła się nagle 
z rowów rosyjskich chorągiew czerwona. Znak, że za- 
jęci pracą przy grzebauiu swoi i obey mają zaraz wró- 
cić do szeregu. Dlaczego to się stało? Czy Rosyanom 
chodziło może dlatego o usypanie mogił, aby przy na- 
stępnym ataku mogli-się za nie kryć? Widocznie już ma- 
ją dosyć tych mogił. Nasi żołnierze widząc tę czerwoną 
płachtę nie mogli zrozumieć, że trzeba porzucić dzieło 
niedokończone i jeszeze tyle a tyle set wietrzejących 
zwłok pozostawić znowu na pastwę dżdżu. pękających 
pocisków i wszelkiej zniewagi. Ale strzał w powietrze 
oddany zc strony rosyjskiej przypomniał im twardą 
konieczność wojny. Odeszli: uczynili to zwolna jakby 
niechetnie, ten i ów jeszcze po drodze przyłożył ziemi 
łopatą i poprawił mogiłę. którą mijał Stan wojenny 
nastal tutaj na nowo. 

Później wywieszalismy znowu my sami białą cho- 
rągiew i grzebaliśmy rosyjskich żołnierzy nawet z nic 
hezpieczeństwem życia. Nie z litości, lecz dla zabójczych 
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naszego liuuienia między: wszystkie prawie obce narody 
się żołnierz zbratał, z trupem żołniezskim — nie: i zapowniły Mu należne poszanowanie w całym świecie. 

Przez okaleczony wojną las idzie podmuch wiatru Cześć Ci za to. cześć za takw spożytkowanie- 
i przerzuca mgły nad mokradłami. Słychać puszczy- Twego geniuszm, a także cześć i wdzięczność za tak 
ka — kiwit, kiwit: zmieniająca się placówka powoduje | chłubną i wydatna dzialalność w Astatnich czasach, 
nieswojskie szmery i drażniące odgłosy wśród nocy. |króra otarła łzy tylu nieszczęśliwym i z głodu prawie 


Wokoło niej nieuprzątnięte pobojawisko, Tu i tam prze- 
szkody z drutów, jakieś rozbite granatami chaty, wszę- 
dzie trupy. Tam obok leży rozciągnięty jakiś olbrzym. 
Zdaje się, że śpi w błogiem uczuciu odpoczynku po zno- 
ju; po pracy ciężkiej naieży mu się wytchnienie. O tak: 
odbyt daleką drogę przez swą rozległą ojczyznę rosyj- 
ską. i przyszedł się tutaj położyć i spocząć. Obok niego 
jego głowa i ręka. „Kiwit, kiwit'. Chadźmy dalej. 

Po drugiej stronie placówki dwa ciała żołnierskie: 
spoczęli blizko siebie jeden ku drugiemu wyciągu rękę. | 
Cóż to? Oto jeden z nich raniony w rękę chciał sobie | 
ją opatrzyć a drugi podaje mu bandaż. Na wojnie by- 
wają także ludzie szlachetni i uezynni. ale gdzież jest. 
Antygona, która pogrzebie tych dwu synów człowic- 


rezych? 


Inni żołnierze leżą tak, jak ich śmierć dosięglu w 
chwili spelniania swej służby: z tomistrem na plecach 
z pełuym magazynem w karabinie. z twarza kuwieprzyja- 
ciełowi. Jestto bardzo prosty a tak bardzo wzruszający 
witok śmierci za ojczyznę. 

'Trupy i trupy: idąc do placówki —= zawsze nocą — 
trzeba uważać. aby się na nich nie potknąć. Jeden ogni- 
sty promień karabinu maszynowego ścinał tu całe szere- 
gi ludzi, którzy padali jak kłos dojrzaly pod kosą żni- 
wiarza. Oddziały sanitarne czynią co mogą. aby te stra- 
sane ślady wojny usunąć. ale praca ich jest zbyt utru- | 
dnioną. gdyż stau wojenny trwa bez przerwy”. 


Hołd Sienkiewiczowi. | 


Dyrckcva galicyjskiego Towarzystwa kredytowe- 
go ziemskiego wyslała do Henryka Sienkiewicza adres 
następujący: | 

Czcigodny Panie! 

W rzędzie tych. którzy składają dzis hołd Twym | 
wiekopomnym zasługon na niwie naszej literatury. 
kultury i pracy społecznej stajemy także i my. Gali-, 
cyjskie Towarzystwo kredytowe ziemskie. jedna z naj- 
starszych polskich Instytucyi. zawiązana niegdyś dla 
wzajemnej pomocy naszego Ziemiaństwa. Byliśmy zaw- 
sze pełni podziwu dla wszystkich Twych dzieł, Czci- 
godny Panie. w których ze szczególną umiejętnością j 
przedstawinłeś tradycye naszego narodu i zarazem 
wskazywałeś Mu drogę na przyszłość. W szczególno- | 
ści zaś podziwialiśmy Twą trylogię. w której smaga- 
jąc z jednej strony nasze wady. podniosłoś zarazem 
niezrównane bohaterstwo i ofiarność dla sprawy na- 
rodowej naszych przodków, którzy szli w bój pod ha 
slem za wiatę i ojczyzuę.i zagtzałeś przez to niezawo- 
dnie młodsze pokolenie do tych czynów, jakich dziś 
świadkami jesteśmy. Co więcej: Twe dziela przetłu- 
maczone na wszystkie prawie języki roznioslyv sławę 


Di WITOLD RUBCZYNSKIŁ 


Bezstronność w ocenie 
sporów międzynarodowych. 


'Odczyl, w cyklu urządzonych przez Krakowskie To- 
warzystwo filozoficzne, wygłoszony 31. marca 1916 r.). 
3 

Gdy teraz porównamy z tymi szcezytnymi ideałami 
epoki romaitycznej ponurą rzeczywistość a zwlaszcza 
dalszy rozwój nacyonalizmu, który tak niezmiernie utru- 
dnił zajmowanie śeiśle bezstronnej postawy wobec spo- 
rów narodowościowych, wypadnie znaczną część dozuna- 
nych rozczarowań położyć na karb zbyt uproszczonej 
metody (albo i całkowitego jej braku) przy rozpatry- 
waniu zjawisk mających tak skomplikowane przyczy- 
ny, jak stosunek dążeń narodowych do życia w pań- 
stwie a w szczególności do gospodarczych zadan tegoż. 
Upraszczaniu takiemu sprzyjała do połowy wieku XIX 
i poniekąd usprawiedliwiała je okoliczność. iż przewa- 
žna część narodów europejskich dążyła wówczas do za- 
słąpienia rządów absolatystycznych konstytucyjnymi i 
zdawało się zachodzić o tyle szezęśliwe położcnie. że 
interesy m razie najbardziej piekące i żywotne wszyst- 
Kich tych narodów były zgodne. mogły się nawet przed- 
stawiać na zewnątrz jako jeden wspólny interes. Skoro 
jednak ideały niektórych narodów, dotąd rozdzielonych. 
zaczęły się realizować w państwach. którym znów nui 
sialo zależeć na zapewnieniu sobie potęgi odpowiedniej. 
aby się módz utrzymać i kiedy dalej w celu rozwiązania 
kwestyi socyalnych a przynajmniej złagodzenia antago- 
nizmów klasowych. państwa wstąpiły na drogę gorącze 
kowego współzawodnictwa ekonomicznego i ekspanzy- 
wiej polityki kolonialuej. ujawniły się i zaostrzyty bar- 
dzo silnie kollizye interesów materyalnych, dodające 
bodźców walkom o zachowanie stanów posiadania. 
ewentualnie o rozszerzenie tych stanów, gdzie tylko 


WODOCIĄGI i 


dla miast, gmin, lolwarków, zakładów kąpiclowych, fabryk, 
ogrodów, gmachów publicznych, domów prywatnych i t. d. 


"POSZUKIWANIE, UCHWYCENIE ŹRODEŁ. WIERCENIE STUDZIEN. 
Ustawianie pomp. Instalacye domowe z klozetami, łazienki i t.d. 


CENTRALNE OGRZEWANIE 


wszelkich systemów i WENTYLACYE. — Łaźnie. — Mechaniczne pralnie i susznie it.d. 


otwierały się którejś ze stron pomyślne w tvn męjw| 
widoki. 

Jeżeli się teraz zapytamy. jakie może być stano- 
wisko widza (bierzemy ten wyraz w sensie duchowym: 
„spektatora lul „obserwatora. który by bvł fakty- 
cznie nieinteresowany około wyniku jednej z takich 
walk a zarazem nicuprzedzony przez żadną svwpatyc 
ani antypatye, chci zaś hyć o ile możności w swoich są 
dach bezstronuym -— to nasumie się najprostsza odpo- 
wiedz wówczas. gdy widoczuym niewątpliwie zamia- 
rem jednego lub obu walczących z sobą narodów jest 
rozszerzyć sferę swej taktycznej przewagi lub władzy 
kosztem innego narodu zdolnego rządzić sobą samym. 
Otóż w tym wypadku nieda się pomysleć żaden dosta- 
teczny powód. dla którego nieinteresowana w owym zd- 
borze reszta ludzkości miała uważać za rzecz pożądaną 
w imię jakiejś słusznej zasady. albo też ogólniejszego 


pożytku. by silniejszy fizycznie -— lyb nawet i dneho- 
wo — naród odebrał samodzielność siabszemu. zapano- 


wal nad nim i w konsekwenevi odnosi ztąd także ko- 
rzyści materyalne. Dla ogólnego rozwoju duchowego 
jest zbawiennym wypadkiem dopiero zwycięstwo takiej 
wyższej kultury. która niesie z sobą możność pelnego 
rozwijania się także społeczeństw dotvchczas slab- 
szych moralnie. umysłowo i ekonomicznie, i której prze- 
waga pod pewnym względem nie łączy się z niższością 
pod względem innym a mianowicie z brakiem altruizmu 
i poczucia sprawiedliwości dla obeopłemieńców. 

Tam. gdzie narody spierają się z solą ezy to 
w drodze wałki orężnej. czy też przy pomocy innych 
środków, tylko o zachowanie swego stanuposia- 
dania. a pozatem co najwyżej o odszkodowanie się 
za koszta tego sporu i zabezpieczenie się na przyszłość. 
nie zaś o możliwie wielką zdobycz na tym. który się 
okaże słubszyji. widz beźstronny. stojący poza nimi. 
musi przyznać. że objawy popedu samozachowawczego 
są czemś tak naturalnem i zrozumiałem u wszystkich 
jestestw żyjących, iż ulesposób brać ieh komukolwiek 
za złe. Uwszew. gdy takich sanmozachowawezych zaso- 


inz LEOMARD MITSCH 


Kraków, ul. Andrzeja Połockiego 18. Telef. 385, 
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vinącym jednostkom. Życzymy Ci przeto. Czcigodny 
Panie, abyś jeszcze w długie lata mógł pracowas dla 
dobra naszej ukochanej zjednoczonej Ojczyzny i eie- 
szyć się Jej, da Bóg, lepszą przyszłością. 
We Lwowie, dnia 15. maju THG, 
byrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredywwego 
ziemskicgo: 

Stefan Moysa. Franciszek Rozwadowski. Jan Vivien. 

Włazimierz Kozłowski. Dr Stanisław Nowosielecki. 


a 
Litwy 
(złożone w Adruinistcacyi Gosu Narodu). 


Klasa qr b. gimn. w Jaśle, za pośrednictwem 
proj. Michała Japołła gosp. klasy K 4.55 Dyr. sem. 
naucz. mgs. w St. Sączu M. Magiera, zebrane od ucz. 
K 29.90; Marya Stecka [Zakopanej K 10; X. Józef 
Marzec w St. Sączu od siebie K 30,a ze skiadek K 18.80 
Dzieci szkolne w Janowie Lubelskiem K 16. 


razem 109 21K 
do dnia dzisiejszego 4.495'38 ,, 
Ogółem 4560459 K 


MARYA LESZCZYŃSKA. 
List. 
Przyszedł list, kiedyś rano posłaniec nieznany, 
Przebiegł pospiesznym krokiem dóiiowe podwórze, 


A list ten jakiś dziwny. niewprawnie pisany 
Zda się że dlugie przedtem odbywał podróże 


Nim wpadł jak cień nieszczęścia do cichego dworu. 
List...ten nierównym pismem zapełniony świstek 
I wszystko się zmieniło już tego wieczoru, "sg 
I nagle jak od gromu zniknął ‘pokój wszystek... 
Nie było słychać płaczów, ale od tej pory, 

Twarze starych mieszkańców zamarły w boleści, 
Każdy stąpał po cichu ...jagdyby ktoś chory, 
Mógł się zbudzić od kroku co ledwie szeleści... 


Tylko zegar wybijał godziny bez końca 

I fotele wieczyste trzeszczały miarowo, 

Czasem się wsłiznął oknem jasny promień słońca, 
I poigrał lęktiwie nad pradziadków głową .. 


hów jakiemuś ludzkiemu zbiorowi braknie. jestto ayin- 
ptomem świadczącym ujemnie o jego zdolności do dal- 
szego Życia. jako ten właśnie zbiór. o tem. iż wśród 
jego członków zanika poczucie sie czemś jednem na 
zewnątrz wraz z ocholą do złożenia interesowi tej ca- 
łości w ofierze wlasnych dóbr osobistych. Od innych 
znów ściśle rzeczowych motywów zależy bezstronia ode 


| powiedź możliwie najidcalniej rozważnego i nieintere- 


sowanego sędziego na pytanie. w których to bliżej okre- 
ślić się dających wypadkach jest rzeczą pożądaną w in- 
teresie ogólno-tudzkim. u wice zwycięstwa zasad słu- 
szności, jako podwalin postępu etycznego. społecznego 
i umysłowego. aby pewnemu narodowi udało się obronić 
swój stan posiadania. 

Zachodzi to oczywiście wówczas. gdy owo utrzy- 
maé się mające narodowe posiadanie nie jest zarazem 
przymusowem tłumieniem rozwoju innego uarodu i to 
takiego, który już się legitymuje w swoim rozwoju du- 
chowyni odrębnemi właściwościami, (oraz płynącemi z 
nich potrzebami psychicznemi i wytworzeniem osobnej 
kultury. Bywamy bowiem niekiedy świadkami podawa- 
nia za narody poszezególnych grup ludności. które ró- 
żnią się od iunych tylko pochodzeniem. językiem nie- 
literackim), lub wyznaniem. Jeżeli tedy taki całkiem 
trzeźwy i chłodny w swojej krytyce. czyli panujący 
ud swojemi sympatyami 1 autypatrami. obserwator 
może stwierdzić. iż pewne społeczeństwo narodowe pod- 
lege deprawującym etycznie wpływom skutkiem tego, 
że niemoże samo stanowić o swoich sprawach najnaglej- 
szych. jak o wychowaniu młodszego pokolenia. 0 sądo- 
wnietwie. udunnistracyi i te d. — wtedy z pewnością 


nio uzma za Paki odpowiedni wymaganiom sprawiedli- 


wości i przyszłości cywilizacyi: abv ów stan dzierżo- 
nego parowania jednego narodu nad drugim się utrzy- 
mywał, Będzie to niewąipłiwie jedeu z klasycznych 
wypadków oceny sporów międzynarodowych mającej 
bezpieczne prawo do nważania się za bezsirouną i słu- 
szą. w 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


Fredry Mr. 6, Telefon 1224, 


OTYCHCZAS WYKONANYCH ROBÓT 
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N 20. „BŁOS NARODU" z dnia 28, Maja 1916 veku. Str. 3. 
R R RZ R 1000 PÓ 00 a’ S Po M 
Y Mijały dnie . . . tygodnie ... powoli - powoli, W sprawie mminacyi wiceprezydenta Rady szkolnej|i «icki nad” biednywi. (rganizacyą pierwszej zajęły się 

Drobna powłoka kurzu pokryła przedmioty, krajowej. Jeden z dzienników krakewskich przyniósł wczo-| panie: B. Weryho-Darowska, Rebenowa i hr. Anna Wo- 
i Zegar zamiki -a w duszach -to co tka i boli, raj wiadomość, że wiceprezydent miasta prof. Dr Frydę-|dzieka. Do drugiej weszły panie: profesorowa Brzezińska, 
Przybrało szarą postać bezdeńnej tęsknoty. ... ryk Zoll zamianowany został wicejnezydentem Rady szkol-| prezydentowa Leowa. bar. Ludwika Puszetówa. Komitet 


Tam -w najdalszym pokoju jekieś zaszły zmiany, 
Nikt dzisiaj nie wychodzi na ganek-nie czeka... 
Odkąd w że źciany białe posłaniec nieznany, | 
Jasnym, jesiennym rankiem przynióst list z daleka. 


KRONIKA 


Kalendarzyk keżdielny. Dziś w uiedzielę ŚŚ. Augustyna 
i Emila. — Jutro w poniedziałek Maryi Magdaleny i Teodozyi. 
iKalendarzyk astronomiczny. Wschód słońca rozpocznie 
się jutro o godz. 3 mir, 88. zachód przypadź o godz. 7 min. 87: 
długość dnia gouż. 15 men. 79. | 


Kraków, 25. maja 1916. 

Rubskrypeya una czwartą pożyczką wojenna wykazała. 
że przy gprawności hierownictw naszych banków i pewnej 
acitacyi słowem i pióreni. nożna skupić pieniądz we wla- 
«nych instytucyach i porhwałić się wobec, Wiednia naszą 
samodzicelnością także w tej dziedzinie. Podnosiła to kilka- 
krotnie nawet „Nene Freie Presse", zancwne nie bardzo 
zadowolona 2 usamowolnienia banków polskich, edciągają- 
cych te sumy, ktore, dotąd figurowały w wykazach jej sio- 
strzanych skarbeów. Sądzimy, że tyle przykładów. jakie wi- 
dzimy w niedługha stosunkowo czasie, musiało ocknąć spo- 
łeczeństwo nasze i zawrócić z błędnej drogi. 

Na szereg lat przed wojną widzieliśmy jszypływy i 5d- 
plywy gotówki tak nieraz nagłe. że musiały one wyprowa- 
dząć 2 równowagi klientow obcych banków, licznych u nas 
niestety, a ujezdających sobie sprawy z następstw, jakie 
przynosi korzystanie z płochiiwego kapitału. łatwiej może 
rozdzielanego, lecz uieliczącego się zupełnie z potrzebami 
kraju, gdzie operują, Głównym bowiem celem jest tylko 
vsiągnięcjie jak największych zysków. nie oglądając się na 
ich Źródła. Cdzielały więc w czasie kwitnącej spekulacyi 

olticie krótkoterminowego kredytu budowlanego za li- 
chwiarskiem oproewnitowaniem. nie licząc się z tem zupelnie, 
czy klient będzie w manie w terminie otrzymać pożyczkę 
hipoteczną. dozwałajacą na wywiązanie się z ciężkich bar- 
dzo zobowiązań. opierały one gorąco setki lichwiarskich 
prowincyonalnych banezków familijnych. korzystających ze 
szezodrze oliarowywanego im wysoko procentowego kre- 
dyin, na-co zezwalało uprawiane przez nie od szeregu lat 
mypiskórstwo. ukrywające sie pod skromnym płaszezykiem, 
tr <w. współdzielczości. 

Ten typ galicyjskicj współdzielczości familijneż je 
jedną z najciemniejszych kart, które zanotuje historya roz- 
woja gospodarczego w ostatnich dziesiątkach lat. | 


Demiobilzacya gospodarcza wykaże wiele na- 
dużyć, jakie popełniały familijne banczki a nauka, jaką 
stąd odnięsie lud. zdoła go zapewne wyleczyć z popełnia- 
nych błędów i skieruje na drogę naszej zdrowej współdzia- 
łalności, nad którę czuwa patronat, świadomy swych obo- 
wiązków i wielkich celów, do Których dąży śladami ks. Wa- 
wrzyniaka i jego następców, strzegących czystości sztan- 
duru kooperatywy. 

Wojna wyprowadzająć z równowagi życie gogpodarcze 
zmiusi nas do sporządzenia bilansu, który wykazując ogrom 
poniesionych strat, każe sznkać nam ich źródeł, wskaże 
ogniska choroby i leczyć się z nich zaleci. Odbudowa kraju 
wywołać musi fundamentalną przebudowę naszego ustroju 
gospodarczego i wskaże drogi do zdobycia także na tem 
polu samodzielności. Szermierze walki o wolność, zapał swój 
przyniesiony z pola bitew i energię całą skierują w te za- 
niedbane dziedziny, składające się na całość i nierozerwal- 
ność dążeń, któremi kroczy każdy naród, chcący ugrun- 
tować swój byt i niezależność. 


Mianowania w Centrali dla odbudowy Galicyi. Przed 
kilku dniami podaliśray informacye o nominacyach szefów 
poszczególnych oddziałów w centrali odbudowy kraju. 
Iniormacye nasze potwierdza obecnie doniesienie „N. Re- 
formy“, które brzmi: „Według informacyi z dobrego źródła, 
kierownikiem oddziału przernytłowego Centrali dla odbu- 
dowy Galievi. mianowany został były sekretarz krakow- 
skiej Izby handlowo-przemysłowej dr Benis, który przy tej 
sposobności otrzymał tytuł radcy dworu, również jak kie- 
rownikami iunych sekcyj mianowani zostali: prof. dr. Ju- 
lian Nowak (sekcyi rolniczej) i radca dworu Ingarden (sek 
«vi technicznej”. — Naczelnym dyrektorem Centrali — jak 
wiadomo — zamianowany został wiceprezydent namie- 
stnietwa dy Stanisław (rrodzieki. Siedzibą centra ma być 
Kraków. 


JÓZEF MASSA 


w Krakewie, ul. Filoryańska L. 15. 


nej krajowej. Jak anas A kompetersnej strony informują, wyraża. nadzieję. że nie zabraknie osób dobrej woli. które 
wiadomość ta nie odpowiada faktem i jest co najmniej| wczmą udział w jego pracach, luk pośpieszą z materyvalra 


| przedwczesną. 
Wiadomości osobiste. Prczydcni zniasta Dr Leo giowró- 


cił z Wiednia i objal urzędowanie. 


pomacą. Nastepne posiedzenie we wtorek 30 maja o godz. 
4 popol. w kancelaryi parafii, Kanonicza 11 parter. Na po- 
rządku dziconym: otwarcie .Domu zajęć i zabaw dla 


Ustąpienie naczelnika oddziału technicznego kole pół. | Hopeów" i obmysienie pomocy dla biednych. 


mocnej. W7 biurze teelmicznego odddału kolei półueenej 


Sklepy mieczarni miejskiej sprzedawać będą począw- 


: : . 7 . YA alni 27% 1. OE s : 
odbyło się w piątek popołudniu uroczyste pożegnanie aste- | 2Y 0d dnia 27. maja hr. słoninę po cenie 6 kor. za 1 kg. — 


|pającego w stan spoczynku naczełnika, st. radcy inż. Jana 


Peltza. Uroczystaść. kióra zgromadziła urzędników 
wszystkich sekcyi konserwacyi kolei, miała nastrój serde- 


czny, wypływający z wczucia szczerego przywiązania doj 


ustępującego, który potznił w czasie długoletniej swcj 0- 
wocnej pracy pozyskać sobie serea podwładnych zrozu- 
mieniem ich imteresów i życzliwością.  Ustepmjącego na- 
czelnika pożegnali w pięknych przemówieniach — imic- 
hem zamiejscowych urzędników st. radca inż. Wawerka 
z Mpr. Ostrawy, im. krak. urzędników radca inż. Wasser- 
strom. — lużynier Jan Peltz przez 39 lat pracował stale 
w kraju będąc kierownikiem budowy wielu sieci kolejo- 
wych w Gałiecyi wschodniej a w ostatnim czasie kierowni- 
kiem technicznym budowy dworca towarowego w Krako- 
wie. Zasiadając w Radzie miasta Krakowa służył zawsze 
dobrej sprawie. 

Festyn wojskowy w Bronowicach. Z okazyi szeregu 
odznaczeń w «e. k. żandarmeryi krajowej i c. k- żandarme- 
ryi fortecznej w Krakowie odbedzie się specyalna uroczy- 
stość wojskowa wreczenia tychże odznaczeń, miejscem 
której będzie park p. Fischerowej w Bronowicach W. 
Uroczystość ta odbędzie się dziś o godzinie 8 i pół rano. 
Rozpocznie ją Msza polowa, a nastepnie defilada wojsko- 
wa, poczem wobec przedstawicieli krakowskiej komendy 
fortecznej, wladz politycznych i miasta Krakowa nastąpi 
wręczenie odznaczeń. Uroczystość zakończy wielki festyn, 
urządzony staraniem rotmistrza c. k. żandarmeryi krajo- 
wej w Krakowie p. Dimla. oraz nadporucznika e. k. żan- 
tłarmeryr forterznej radcy ministeryalnego p. Artura 
Nandiga. 

Kooperatywa spożywcza Związku niewiast katolickich. 
Piszą do nas: Wydział polskiego Związku niewiast katoli- 
ekich chcąc przyjść z pomocą rodzinom w nabywaniu środ- 
ków żywności z pominięciem pośredników, postanowił za- 
łożyć sklep spożywezy, pod swą firmą. Akcya podo- 
brego rodzaju jest jnź przewidzianą w statucie P. Z. N. K., 
do zrealizowania jcj dojść jednak możemy przez zebranie 
większego kapitału, na zaopatrzenia sklepu w większą ilość 
zapasów w towarach kolonialnych i produktach wiejskich. 
Mamy nadzieję. że energicznem i sunienneim prowadzeniem 
sklepu nie zawiedziemy zaufania udziałowców, którzy przez 
tyle nieudałych spółek handlowych mogą mieć usprawie- 
dliwione obawy co do ulokowanego kapitału i samej akcyi. 
Do wprowadzenia w czyn myśli naszej potrzebnym jest ka- 
pitał 50.000 kor. Udział najniższy członka wynosiłby 50 kor. 

Gdy się zbierze odpowiedni kapitał zaprosimy udzia- 
łowców dla omówienia dalszego działania, a tennin składa- 
nia gotówki na udziały oznaczamy do 1. lipca bm. z tem, 
że spółka na podstawie statutu przez przyszłych członków 
uchwalić sie mającego, zostanie zgłoszoną do rejestru han- 
dlowego. Zebranie wymienionego kapitału do wyż podanej 
daty, będzie wykładnikiem naszej siły finansowej i potrzeby 
danego sklepu, jeżeli zaś do 1-0 lipca nie znajdzie się po- 
trzebny kapitał, sama myśl upada, a udziałowcy otrzymają. 
zwrot swej gotówki w najbliższych dniach po terminie na- 
znacznym. 

W nmadzici, że każda z pań w zrozumieniu własnego 
i ogólnego interesu stanie się rzecznikiem tejże sprawy 
i mysl naszą w kole swoich znajomych popierać będzie, 
przez zjednywanie członków, prosimy o szybką decyzyę 
i nadsyłanie swych udziałów do banku krajowego (plac 
Szczepański) na dane konto. Każda osoba może zgłaszać 
i wpłacać dowolną ilość udziałów do 50 kor. 

Wydział Polskiego Związku niewiast katolickich: Ma- 
yya hr. Wodzicka, prezesowa. Marya Turska, Emilia Reis- 
sowa, wiceprezesowe. Antonina Sikorska, sekretarka. Ja- 
dwiga Buszczyńska, Dr Marya Estreicherówna, Zofia Kor- 
czyńska, Zofia Koźmian, Marya Matuszewska, Zofia Popie- 
lówna, Stanisława Rychłowska, Aniela Skuczkowska, Ma- 
rya Wędrychowska, Adela Zollowa, Aleksandra Żuk Skar- 
szewska. 

Groby legionistów na cmentarzu krakowskim. Sekcya 
szpitalna Krakowskiego Koła Ligi kobiet zajęła się upo- 
rządkowaniem grobów Legionistów, spoczywających na 
ementarzn krakowskiem i wykonała już cały szereg robót 
w tym kierunku. Dlatego też zwraca się Sekcya niniej- 
szem do uczennic zakładu naukowego, które ogłosiły w pi- 
amach chęć podjęcia tej samej sprawy, by zechciały łaska- 
wie wejść z Sekcyą w porozumienie, a to celem prowadze- 
nia pracy wspólnie. Sekcya urzęduje w lokalu Ligi kobiet 
ul. Gołębia 20 od godz. 11 do 1 i od 4 do 4. 

Posiedzenie Komitetu parafii W. W. Świętych opieki 
nad biednymi odbyło się 22 maja w kaneełaryi parafial- 
nej. Na prezesową wybrano hr Ewelinę Lubieniecką—Go- 
ątomską, na wice-prczesowe p. Barbarę Weryho-Darowską, 
skarbniezką p. Rebenowa, na sekretarkę profesorową Jan- 


czewską. Ustanowiono dwie sekcyc: opieki nad dziećmi 


Micjskie Biuro aprowizacyjne otrzymało większą ilość o- 
trąb, cukru denaturowanego i wytłoków buraczanych, które 
eprzedawać: będzie właścicielom i posiadaczom koni codzien- 
nie w godzinach urzędowych w swoich biurach przy nl. 
Poselskiej L 12 parter. f 

Ze staiystyki Krakowa. Według sprawozdania Miej- 
skiego Biura statystycznego ruch ludności w marcu b. r. 
przedstawia się następująco: Zawarto 103 związków mał- 
żeńskich. między którymi 60 rzym.-kat., 1 gr-kat., 1 ewang. 
i 21 Hwnel. W 91 wypadkach pobrały się osoby wolne z wol- 
nemi, w 6 wolne z wdowcanii, w 6 wdowcy z wdoówami. — 
Dzieci żywych urodziło się 291, nieżywych 10; , ślulmych 
222, nieślubnych 69; rzymsko-kat. 234, gr.-kat. 6, izrael. 61: 
urodzeń bliźniaczych było 4, w tem: 1 z 2 chłopcami. po 2 


2) 
at 


z 2 dziewczętami, 1 z chłopcem i dziewczyną. — Zmarło 
Krakowian 289, obcychi66, razem 455 osób: w czem 269 
mężczyzn i 186 kobiet. Osób wyznania rzym.-kat. zmarło 
360, grec.-kat. 13, ewang. 3. izrael. 64. innych 15. Na grużźli- 
cę umarło 134 osób, na zapalenie płuc 50, na choroby serca 
i innych narządów krwi 29, na uwiąd starczy 31, na nowo- 
twory 42, n krztusiec i dławiec po 4, na szkarlatynę 3, na 
ospę 2, na odrę 4, na dur brzuszny 7 itd. — Zapadło na 
choroby zakaźne Krakowian 232, obcych 57, razem 269 
osób. Z miejscowych osób zachorowało na odrę 73 osób, na 
różę 32, na krztusiec 23. na blonice 17, na płonicę 14, na 
dur brzuszny 13. na ospieę 10, na mumps 9, na czerwonkę 


i meningitis po 6. na ospę 2 itd. 


Z Polski i ze świata. 


Z Uniwersytetu lwowskiego. Rektorat komunikuje uam, 
że do dnia 12. maja 1946 zapisało się na bieżące półrocze 
letnie na Uniwersytet lwowski ogółem 1121 słuchaczy. 
Z liczby tej przypada na Wydział teologiczny 263, praw- 
niczy 349, lekarski 211. tilozoficzny 298. Liczba słucha- 
czy zwyczajnych wynosi 1052 nadzwyczajnych 69. Wśród 
zwyczajnych jest kobiet 256, wśród nadzwyczajnych 46. 
Z ogólnej tedy liczby zapisanych dotąd słuchaczy przypada 
na mężczyzn 13% na kobiety 24%. 

Kaplica emigrantów w Oświęcimiu. Ostatnia „Gazeta 
lwowska” przynosi opis poświęcenia kaplicy przy stacyi dla 
emigrantów i robotników sczonowych w Oświęcimiu. Czy- 
tamy tam. 

Na rozległych polach pod Uświęcimem, niedawna jesz- 
cze cichych i pustych, powstały w przeciągu trzech miesię- 
cy szeregi domów mieszkalnych, przeznaczonych na chwi- 
lowy pobyt sezonowych robotników. Jak już donieśliśmy od- 
byla się tam uroczystość poświęcenia prowizorycznej ka- 
plicy, przeznaczonej na razie dla bardzo licznego zastępu 
robotników i robotnie. zajętych przy budowie domów mie- 
szkalnych i robotach ziemnych. Roboty rozpoczęły się 
w ciągu miesiąca stycznia 1916. Zaczęto od budowy ro- 
botniczych domów drewnianych. Obecnie wybudowano 
przeszło 80 domów mieszkalnych drewnianych dla rohotni- 
ków. Z tych 30 oddano już do użytku, jako zupełnie wy- 
kończone i wyposażone; 30 domów również już zupełniu 
wybudowanych będzie oddanych do użytku w najbliższyni 
czasie po uskutecznieniu drobnych adaptacyj; reszta do- 
mów jest na wykończeniu. Z ogólnej sumy domów miesz. 
kalnych 14 urządzono na specyalne cele; jak np. kancelaryc, 
dom sanitarny, magazyny, urząd pocztowy (będzie da u- 
żytku od 1 czerwca 1916) i posterunek żandarmeryi. Ro- 
botnikom wyznacza się kwatery po kilka osób. Teraz do- 
piero nadchodzi chwila, w której przybyli robotnicy sezo- 
nowi udają się do biura pośrednictwa pracy. Tu przedkła- 
dają swoje dokumenty, tu pod kontrolą powołanych do 
tego organów państwowych i autonomicznych zawierają 
umowy. Zawieranie kontraktów pod kontrolą tych organów 
zapewnia robotnikom sezonowym, że w przyszłości nie będą 
skazani — jak uczy doświadczenie na wyzysk ze strony nic- 
uczciwych pośredników i wyzyskiwaczy. 

Z Lublina. „Glos lubelski" donosi: Rozmaite trudności, 
które się okazały przy regularnem odprawianin nabożeń- 
stwa dla wojska, spowodowały zarząd wójskowy do za- 
mienienia rosyjskiego soboru w Lublinie na katolicki ko- 
ściół garnizonowy. Kościół ten stoi obecnie próżny, mała 
bowiem garstka cywilnych schyzmatyków „opuściła po za- 
jęciu Lublin, uchodząc za wojskiem rosyjskiem, poszcze- 
gólnym zaś pozostałym Rosyanom pozwoliła tutejsza Ko- 
menda obwodowa brać udział w nabożeństwie grecko- 
oryentalnem, które odprawia kurat wojskowy w rosyjskim 
kościele pułkowym. Niebawem odbędzie się uroczyste po- 
święcenie tego soboru, stojącego Tia placu Litewskim, 
a dokona je Apostolski Wikaryusz, Emeryk Bjelik, jako 
biskup polowy. ! ~ 

Z Radomia donosi „Gaz. Pol“: Rozporządzenie Na- 
czelnego wodza armii poleca: utworzenie we wszystkich 


POŁECA NA OBECNY SEZON 


Doborowy skład 


i Konfekcyę dla Panienek, Chłopczyków i Dzieci, 
Magazyn otwarty ed8-mej rano do 1-szej w południa, od 3-ciej ponot. da 7, wieczór, 


towarów bławatnych 


za. å 


gminach komisyę osób zaufanych dia siwierdzenia, czy 
wszystkie grunta w obwodzie Radpinskim są uprawione, 
oraz którzy z właścicieli ziemskich potrzebują do zagospoda- 
rowania swych pół pomocy, wręszci: celem założenia sta- 
tystyki obecnego stanu przyszły ch siewów. utworzone ma- 
ją być we wszystkich gminach. Wójt gminy obowiązany jest 
zaproponować 6 odpowicdnich osobistości ze swej gminy 
e. i k. Komendzie obwodowej do 20 Ina, pod zagrożeniem 
©grzywny W kwocie 50 kor. 

Z Sosnowca. t Wydany w tych dniach cennik artykmnłów 
codziennego użytku podaje następujące ceny: Chleb razowy 
bochenek 317, funta 30 kop., chleb lepszy taki sam boche- 
nek 32 kop.. chlob czysto żytni 70 kop.. cykorya funt 26 
kop., cukier holenderski kostka 44 kop. kryształ 42 k. 
gulasz puszka 1 rb.. grzybv suszone funt 2 rb, 65 kop., her- 
bata chińska 8 rb. funt, kasza jaglana 28 kop., jęczmienna 
25 kop., perłowa 28 kop. i owsiana 6% kop. funt, kawa pa- 
lona 2 rb. 80 kop., kawa słodowa 40 kop., kakao 1 rb. 57 
kop. funt. kapusta kwaszona funt 12 kop., kartofle pud 
1 rb., mąka żytnia 12 kop., pszenna 15 kop. funt, masło 
duńskie funt 2 rb. 20 kop.. micko słodkie 33 kop. ifr. kwa- 
śne 15 kop. litr, mleko skondensowane puszka 60 kop., 
mydło białe funt 80 kop.. ser holenderski I rb. 43 kop. funt, 
śledzie 16 kop. sztuka, słonina 1 rb. 75 kop. funt. szmalec 
funt 1 rb. 85 kop. 

Podatek spążywczy w okupacyi austr. Jencralne Gu- 
bernatorstwo wojskowe w Lublinie zarządziło -öd drożdży 
prasowanych krajowych i zagranicznych podatek spożyw- 
czy 32 kopiejek od jednego funta rosyjskiego. Opodat- 
kowańic uskuteczńiać się będzie zapomocą banderoli. Znosi 
się natomiast pobór opłat spożywczych od wprowadzonych 
z zagranicy zapałek, tutek i bibut:k cygarctowych; nie bę- 
dą również pobierane opłaty cd wyrobionych w kraju tutek 
i bibułek cygaretowych. 


Przewedniczący biura, kwosstor wyższej szkoły tech- 
nicznej we Wrzeszczu emerytowany kasyer marynarki Ru- 
dolphi Both uciekł, sprzeniewierzywszy coś około 200 tysie- 
cy powierzonych mu inarek. 

Tegoroczny połów jesiotrów jest dosyć korzystny. — 
W tych dniach jeden z rybaków złowił rybę o 150 em. dłu- 
gości ważącą przeszlo centnar. 

Z Moskwy. Tamtejszy komitet Polski wysłał do Hen- 
ryka Sienkiewicza telegram hołdoswniczy z powodu 70 ro- 
'cznicy urodzin. Podobną depeszę wysłała redakcya „Echa 
Polskiego”. ' 

Staraniem Wydziału Kooperatywy K. P. w Moskwie za- 
łożony został artel robotniczy „Wista“, którego zebranie 
organizacyjne odbyłn się duia 24 bm. Zorganizowała się gru- 
pa rymarzy, w której pracuje obecnie już ezterdziestu kilku 
ludzi, zarabiając po 6 rubli z górą dziennie za mniejszą ilość 
godzin pracy, niż w fabrykach i warsztatach. 

Mąż „zielonej“ hrabiny. „Dziennik poznański” przynosi 
za pismami rosyjskiemi wywiad z p. Kazimierzem Dunin 
Markiewiczem. mężem Konstancyi Markiewiezowcj, skaza- 
nej na dożywotnie więzienie i roboty ciężkie za nadział w 
powstaniu irlandzkiem. Markiewicz oświadczył: 

W roku 1889 spotkałem się w Paryżu 7 moją obecną 
żoną, w roku 1800 ożeniłem się 7 nią. W Irlandyi byłem 
dyrektorem teatru, w kiórym wystawttno Z ndziałem żony 
moje sztuki. Dzięki stosunkom Żony poznalem przedstawi- 
cicli arystokracyi irlandzkiej i znam wielu uczestników po- 
wstania. Flurket byl uzbawany za wybitnego. poetę. Pears 
był dyrektorem wzorow cgo kolegium irlandzkiego, Edward 
Daly -- wybitnym pedagogiem. Od roku 1908 zaszedł w 
poglądach żony mojej przełom. Poczęła się coraz więcej 
oddawać obcym jej poprzednio sprawom politycznym, a 
zwłaszcza irlandzkiemu ruchowi narodowenm. Zaczęła wa- 
stępować na mityngach. dowodząe, że istnienie i rozwój 
Irlandyi możliwe są tylko przy oderwaniu jej od Anglii i 
stworzeniu niepodległej republiki irlandzkiej. Dla mnie, ja- 
ko człowicka zajmującego się wyłacznie sztuką, to zainte- 
resowanic się żony polityką było dość nieprzyjemne. Lecz 
jako cudzoziemiec, nic irlandezyk. nie uważałem się za upo- 
ważnionego do okazywania wpływu na żonę I na tle takiej, 
rozbieżności duchowej, rozpoczęło się między nami pewne 
rozdwojenie. Gdy zaś żona usiłowała teatr nasz uczynić 
narodowi irlandzkim, nastąpiło oziębienio. Wyjeehalem 
do Albanii jako korespondent pism zngielskieh i warszaw- 
skich. Wojna zastała mnie w Draczu, lecz po odezwie wo- 
dza naczelnezo do Polaków, uważalem za potrzebne wstą- 
pić do arnii rosyjskiej w roli cchetnika. Byłem pospolita- 
kiem drugiej kategoryi i wstąpiłem jako szeregowiec do 
huzarów, pyłem w Karpatach, zachorowaniem na tyfus, a po 
wyzdrowieniu zostałem zwolniony jako niezdolny. Podczas 
wojny 4 Irlandvi wiademości ni mialem, 1 wszystkie te 
wypadki byly dla mnie niespodzizniizy. 

Wojenna moda. Dzisiejsza moda krótkich hufiastych 
spódniczek doczekała się zasłużonego aforyzmu na bruku 
lublańskim w słowach: „Zadaj licej, spredaj muzej“, eo zna- 
czy: „z tyłu licealistka (lub seminarzystka), a buzia w sain 
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ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY. 


Konkurs na opróżnienie miejsca w szkołach wojskowych | 
W myśł reskryptu Ministerstwa obrony krajowej z dnia 1B.| 


kwietnia br. wyłożony jest do przeglądu w Wydziale Va. 
zarn pz zę JE e Pa “s r 3 c") - 
Nr. drzwi 39 Magistratu w godzinach urzędowych czzem- 
plarz rogpisanecgo konkursu „Bewerbungsausschrciben* na 
opróżnione miejsca w wojskowej niższej szkole realnej 
w Bruck a/L. wojskowej wyższej szkole rcalnej i akademii 
wojskowej Franciszka Józefa we Wiednin oraz technicznej 
akademii wojskowej w Mgdlingu z przeznaczeniem do obro- 
ny krajowej. 

Dyrekcya Akademii Handlowej w Krakowie zwraca się 
z uprzejmą prośbą do rodziców, krewnych, znajomych i kołe- 
gów uczniów tutejszego zakładu (tej samej Akademii dawniej- 
szej Wyższej szkały handlowej, jak i połączonych z nią szkół 
dwuklasowej i uzupełniającej oraz kursu abyturyentów) po- 
ległych na polu walki. wziętych dn niewoli, pełniących służbę 
wojskową w armii Inb w Legionach, aby zechcieli donieść dy- 
rekcyi: kiedy wstąpili do służby wojskowej, jaką mają rangę 
wojskową obecnie, jakie otrzymali odznaczenia, jeżeli są 
w niewoli, gdzie i od kiedy, jeżeli polegli, gdzie i kiedy? 


Odznaczenia w Legionach. 


Ostatni „uonice Polowy Legionów” donosi: 
.. Za znakomite zachowanie się wobec nieprzyjaciela Graz 
inicyatywę i waleczność w czasie walk w Królestwie 
; Naczelna Komenda Armii w daiszvm 
ciągu przyznała, żołnierzom 2 puiku wanów, 2 i 8 puiku piecho- 
ty legionowej trzysta zpiędziesiąt dziewięć złotych. sreorny ch 
i bronzowych modal? + alcezności. 

Złote medale waleczności otrzymali: asp. of. Ostrowski 
Bolesław 4 p. p: lep. Kowalski Kazimierz 2 p. uł 

Srebrno medale waleczności I klasy otrzyniań: chorąży 
Borucki-Ważny Jan; Cekivra Jacek; Iyda Wojciech; Majewski 
Konstanty: Minkowski Anatol; asp. of. Sabok-Brzozowski Sta 
nisław; Targowski Stanisław (ponownie). Leg.: Adamski Michał; 
bak Feliks: Bartosik Władysław; Czermak Bronisław: Godusz 
Aloksander: Głowacz Franciszek; Huter Michał; Jażwiecki Mi- 
chal: Kasprowicz Józct: Kisielewski Franciszek: Kopieć Sta- 
nisław: Kraus Jan; Kunachowicz Wiktor; Kurek Józef, Łańcu- 
eki Seweryn; Malak Leon: Ossorowski Julian; Ostrowski Ta- 
deusz: Oświęcimka Jan; Pawclee Stanisław: Pietrzyk Stefan; 
Salwa Józef Stanisław: Schmid Jan; Sieronieki Franciszek: 
Stelmach Michał; Szezur Józef; Szewezyk Antoni: Walencik 
Józci; Warchalowski Roman. 

Srebrne medale wałeczności M klasy otrzymali: chor. Da- 
szewski Stanisław: Kostmarowicz Michał: asp. of. Królikiewicz 
Mieczysław: ehor. Marek Stanisław; asp. of. Michalski Ludwik: 
chor. Mierzwiński-Prus Stanisław: chor. Naspiński Jan: asp. 
of. Organ Antoni: chor. Stecki Tadcusz; asp. Witkowski Ta- 
deusz. Leg: Angeli Ernest; Bachmatiuk Michal Bak Michał; 
Baszniak Kazimierz; Bojanowski Stanisław: Bolesta „Józef; 
Bontruch Józef: Brodziński Mieczysław; Buczek Józei; Cach 
Tadeusz: Chmura Stanisław; Cieciura Julian; Cięciwa Józef; 
Głuszczyk Henryk; Czapliński Kazimierz: Czarnecki Rudolf: 
Czepczyk Piotr; Czernek Władysław: Cznbiński Adam: Czu- 
pryczuk Stefan; Ćnak Julian: Cwikała Józef; Damlewicz Jan: 
Daniło Wiktor, Dembski Józef: Dolarz Jakób; Dzieliński Ka- 
zimierz; Dwernicki Wojcech; Faltus Stansław: Ftrzyk szyman; 
Folga Piotr; Freislebeń Aleksander: Gacek Józef; Gajewski 
Rudolf: Godee Franciszek: Goryl Wojciech; Grabowski Józef: 
Greńczuk Józef: Grzybek Władysław: Guzik Jan; Hajduk Piotr; 
Halas Franciszek: Huber Józef; Jagiełko Władysław; Jaszczyń 
ski Ludwik; Jaworski Józet: Kacinkiewicz Kazimierz; Kamiń- 
ski Leon: IKawaś Marcin; Kadzieła Aleksander: Knizatko Ed- 
ward: Kontnrek Bogdan; Kopeć Andrzej; Korczowski Adam; 
Kosienłek Maryan: Król Wacław; Krycki Władysław; Krzy- 
żamowski Jan: Kubica Jan; Mubernat Roberti Kućmierczyk 
Jakob: Kulik Wasyl: Kulski Julian; Kwaśny Michał: Lach 
Wilhelm: Łańcucki Wacław; Leszczyński Roman; Lewandowski 
Ronrad; Limanówka Jan: Lochin Mikołaj: Łysoń Janń: Malej- 
ski Józef: Matejski Józef: Malicki Józef: Materkowski Stefan: 
Matuszewski Józef; Mąka Stanisław: Mej Tadensz; Mentel 
Franciszek; Michalik Stanisław: Mielniak Józef; Mikołajewski 
Mieczysław: Miłschcin Józef; Mlecz Jakób: Oksinta Jan; Olej 
Henryk: Oleksa Karol; Orlicki Józef; Ostapowicz Artur: Oś 
Józef: Pałkiewiez Karol; Pałyk Jan; Pasternak Szyinon: Pel- 
cza Jan: Petro Kazimierz: Płonka Władysław: Poniatowski 
Jan: Potoczny Marvan; Preis Zdzisław; Proksa Antoni: Radoń 
Jan: Radziński Zygmunt: Rawnik Józef; Raczy Marcin: Rusi- 
nek Józef; Rybka Józef; Salomou Józef; Sieczka Stanisław; 
Skałka Antoni: Słoma Jan; Smolarz Ludwik; Sobolewski Mi- 
kołaj: Stański Wincenty: Stawarz Wincenty: Steg Jakóh: Su- 
chan Stanisław: Suwaj Antoni: Szaflarski Franciszek; Szawa 
Franciszek: Szezcpanek Wranciszck: Szoja Paweł; Szufa Zy- 
gmunt; Szumborski Kazimierz; Szymanowicz Jan: Szwajnos 
Józef; Świerk Piotr; Świetlicki Henryk: Tasiecki Meczysław: 
Tetara Franciszek; Tatarczuch Adam: Thier Stanisław; Tupaj 
Kazimierz: Wania Kdward; Warchoł Stefan; Wardzała Stani- 
sław; Weinreh Salomon: Wiech Michał; Wenda Piotr; Widz 
Jan: Włod Bronisław; Włodarczyk Stanisław: Wojciechowski 
Bronisław: Woliner Herman; Worobiec Władysław; Wójcik Jan; 
Wróbel Andrzej; Zaleski Antoni; Zaleski Tadeusz; Zawadzki 
Jan: Zeglicki Kazimierz; Zięba Józef; Zieliński Wineentv; 
Ziemba Władysław: Zimmermann Adolf: Zimosz a 

~d, u. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO. 


Nicdzicla wieczorem: „Madame sans gena* występ 
p. Wandy Siemaszkowej. 

Poniedziałek: „Madame sans gcne* występ p. 
Wandy Siemaszkowej. 

Wtorek— „Zaczarowane Koło" występ p. Wandy 
Siemaszkowej. 

Środa — „Madame sans gene, 
Siemaszkowej. 
UGzwartcek* 
Siemaszkowej. 


REPERTUAR TEATRU LUDOWEGO. 


Niedzieła, 28. b. m. po poł.: „Nitouche“. 
Niedziela, 28. b. m. wieczór: „Intryga i miłość”. 
Wtorek, 30. b. m.: „Intryga i miłość“. 


występ p. Wandy 


„Zaczarowane Kolo“ występ p. Wandy 


Stanisław Rab. 


KRAKÓW, UL. SŁAWKOWSKA 4, 


vis a vis Hotelu Saskiego, 


Wiadomości gospodarcze. 


W Banku krajowym przedstawia się subskrypeva czwar 
tej 5 I pół proe. austr. pożyczki wojennej z 1916. r. w dalszym 
ciągu jak następuje: Ordynat Alfred hr. Potocki z Łańcuta 
K 2,000.000, Kasa Oszczędności w Żywcu dącznie na czwar. 
tą pożyczkę K 1,500.000) K 500.000. Towarzystwo zaliczko- 
we, Turka K 886.000. Powiatowa Kasa Oszczędności, No- 
wy Targ (im. własnem i klientów K 303.800. Powiatowa 
Kasa Oszcz.. Gródek (dodatkowo na rachunek klientów) 
K 270.000, J. E. Zdzisław hr. Tarnow ski, Dzików K 200.000, 
Pow. Kasa Oszez., Tarnobrzeg K 200.000, Gmina miasta 
Sokala K 200.000, Kasa Oszczędności m. Podgórza (im. 
klientów) K 188.200, Pow. Kasa Oszczęd., Gorlice (dedat- 
kowo na rachunek klientów) K 179.009, Kasa Oszcz., Jasło 
(na rachunek klientów ) K 170.000. Towarzystwo zaliczkowe 
Sanok K 461.000, Ake. Bank Związkowy imicniem klien- 
tów K 138.600, Kasa Oszczędności m. Jarosławia imieniem 
klientów K 130.000, Galicyjskie Tow. Kredytowe Ziemskie 
K 100.000, Gmina m. Sambora K 100.000, „Kasa Oszezedno- 
ści m. Sokala K 100.000, Tow. zaliczkowe, Chrzanów, imic- 
niem klientów K 95.400, Pow. Kasa oszcz.. Mielec K 80.500, 
Pow. Kasa oszczędności, Zaleszczyki K 90.300, Pow. Kasa 
oszcz. Ropczyce K 88.000. Kasa zaliczkowa i oszczędności; 
Rudnik K 70.100, Kasa oszcz. m. Sanoka imieniem klien- 
tów K 70.000, Pow. Kasa oszczędności., brody. dodatkowo 
im. klientów R 69.000, Pow. Kasa oszczędności. Ropczyce. 
dodatkowo im. klientów K 67.400, Tow. wzajemnego kredy- 
tu. Debica K 56.700, Pow. Kasa oszczedności. Wieliczka 
im. klientów K 100.600, Pow. Kasa oszeż.. Ropczyce, im. 
własnem K 50.000, Towarzystwo zaliczkowe, Złoczów, im. 
klientów K 50.000, Gmina wyznaniowa izraclieka, Kraków, 
K 50.000, Towarzystwo akcyjne, Rakszawa K 50.000, Tow. 
„Wira”, Tysmienica K 50.000, Ks.-Biskupi Konsystorz, do- 
uatkowo (łącznie na czwartą poż. wojenną K^ 122.000) 
K 40.800. Stanisław Gajdeczka K 40.000, Towarzystwo za- 
liczkowe. Dynów K 358.500, Gmina Podhajce K 37.700, Tow. 
kredytowe „Oszcezedność”, Tlumacz, im. klientów K 36.700. 
Wydział Rady powiatowej, Kałusz K 33.000, Towarzystwo 
zaliezkowe, Gliniany K 31.300, Zakład ubczpieczeń robo- 
tników od wypadków dodatkowo K 30.600, Towarzystwo 
zaliczkowe. Stryj, im. klientów K 29.700. Wydział Rady 
powiatowej, Rzeszów K 25,400, Stow. urzędników i funkevo- 
naryuszy Tow. Wzaj. Ubezpieczeń Urzędników prewatnych 
K 25.009, Adam Wójcieki, Kraków 23.000, Tow. zaliczkowe 
Stryj K 21.700, Kasa oszczędności, Sokal K 21.000, Kasa 
oszczędności, Horodenka K 20.000. Tow. Zaliczkowe. Chrza- 
nów K 20.000, Perlherzer i Syn, Wieliczka K 20.000, Tow. 
zaliczkowe, Podhajee K 18.700, Pow. Kasa oszez.. Tarno- 
brzeg K 17.900, Tow. zaliczkowe. Kamionka Strumiłowa 
K 17.000, Pow. Kasa oszezedności. Tarnobrzeg. im. klien- 
tów K 15.400, Zgromadzenie 00. Augustyanów. Kraków 
K 14.000, Kasa oszcz. m. Sanoka, im klientów K 13.200. 
Zbigniew Horodyński im. Ludwiki Aywasowv K 20.000, 
I. gap ake. Tow. dla przemysłu chemicznego we Lwowie 
K 10.000, Tow. zaliczkowe, Gliniany, im. klientów K 13.000. 
Wydział Rady powiatowej, Żółkiew K 10.900, Wydział Rady 
powiatowej, Kołomyja K 10.000, Władysław Bołdowski. 
Kraków K 10.000, Kasa zaliezkowa. Nadwórma K 12.000, 
Gmina m. Chrzanowa K 10.000, Gerson Mendelbaun, Kra- 
ków K 10.000. Eliasz Goldstein. Kraków K 10.000, Arcy- 
bractwo Miłosierdzia i Bank Pobożny. Kraków K 10.000, 
Dr Ludwik $chneider K 10.000, Igńacyv Pflaster K 10.000, 
Kasa oszcz. m. Krosna K 10.000, Tow. zaliezkowe, Radzic- 
chów, im. klientów K 10.000, Gmina Jugawiec K 9.800, 
Tow. zaliczkowe, Bohorodczany, im. klientów K 9.700, 
Tow. zaliczkowe, Radziechów, im. własnem K 8.700, Tow. 
zaliczkowe, Kamionka Strumiłowa. im. klientów K 8.300. 
Tow. dla handlu i przemysłu. Gorlice K 8.200. Kasa 0szez.. 
Horodenka K 8.000, Gmina Kaniów stary K 7.600, Dr Wiktor 
Hamerski K 7.000, Simche Fränkel. Kraków K 6.000, Jakób 
Reiznar K 6.000, Schachne Landau K 6.000. LŁóbel Spicl- 
mann K 6.000, Antoni Neusser K 6.000. Pow. Kasa oszez., 
Kałusz, im. klientów K 6.000. Pow. Kasa oszez. Kałusz. 
im, własnem K 5.600, Lóbel Tisch K 5.000, Ruska mieszez. 
Kasa oszeż., Stanisławów K 4.600. Tow. zaliczkowe, Zło- 
czów K 4.200, Tow. zaliczkowe, Jasło K 4.000, Tow. zalicz- 
kowe, Rzeszów K 3.100, Tow. zaliczkowe, Bohorodczany 
K 3.000, Tow. kredytowe ..Oszczędności*, Tłumacz K 3.000, 


Tow. oszez. i pożyczek. Pilzno, im. klientów K 2.000, Tow." 


zaliczkowe. Krościenko K 2.000. Tow. zaliczkowe, Droho- 
bycz, K 2.000, Pow. Kasa zaliczkowa i oszczędności, Ży- 
daczow K 1000, Spółki oszczędności i pożyczek: Kozy. Ma- 
ków, Osiek, Połanka. Rabka. Rajcza, Regulice, Ruszeza. 
Siedliska, Szaflary. Ujsoły. łącznie K 75.000. Drobni sub- 
skrybenci K 92.400. 

Jak wzrastało u nas zaufanie do pożyczek wojennych. 
Z wykazów subskrypeyi Banku Przemysłowego dochodzi- 
my do ciekawych bardzo cyfr. świadczących jak wzrastało 
u nas zaufanie do subskrypcyi pożyczek wojennych i zro- 
zumienie potrzeh państwa apelującego do świadczeń ogółu. 
Jak już wczoraj wspominaliśmy w Banku Przemy- 
słowym zgłoszono w jego zakładzie głównym i w filiach 
na ezwartą pożyczke siedemnaście milionów ko- 
ron, zaś na wszystkie cztery pożyczki dwadzieścia 
dziewięć milionów koron. e 

Z sumy tej przypada na pierwszą pożyczke wojenną 
koron: 900.000. na drugą 2.100.000 kor., na trzecią 8.350.000 


| kor. zaś na czwartą 17.000.000 kor. 


- PORTRETY CESARZA | 


kolorowane reprodukcye nakle- 
jone na płótno w ramach 

50/73 em. Kor. 8'50, 10—, 12—. 

67/85 cm. Kor. 14—, 16—, 18—. 
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-=y Piotrogrodzie. Zagorodny 17 m. 32, 


ed wywiezionych do Rosyi. 


Z Kopenhagi ot”zymujemy w dalszym cią- 
gu następujący wykaz osób wywiezionych 
w głąb RoByi. 

Doliński Władysław w Piotrogrodzie, Woźnie- 
sieński per. IS m. 46, zawiadamia siostrę Stanisławę 
w Warszawie. Nowe Miasto 23 m. 29 — że jest zdrów. 
Prosi o odpowiedź. czy siostra otrzymała pieniądze. 
P. Jadwiga Grodowska w Mińsku. zdrowa. prosi o adres 
rodzieów, bo chce im wysłać pieniądze. i 

Rakowska Anna z dziećmi, matką i całą rodzi- 
uą zawiadamia. że wszyscy są zdrowi i proszą prezesa 


| miasta Wilna p. Węsławskiego o przesłanie tą samą dro- 


ga wiadomości o Adamie Rewkowskim i rodzinie Try- 
czyńskieh. 

Hłasko Józef i Stanisław Brzostowski z Wil- 
na donoszą przyjaciołom i krewnym, że są w Moskwie, 
redagując, wzgjędnie administrując „Gazetę Polską”. 

Bobrowski Aleksander z Pniewa. kolejarz dr. 
el. war.-wied.. zawiadamia Jana Lipkę, Twarda 46, ks. 
"ou. Szmidta. Solec kościół św. Trójcy. że jest zdrów 

2, oczekuje od pół- 
„ora roku wiadomości przez prasę o rodzinie w Pniewie, 
czy dzieci gię uczą i gdzie? 

" OkuŃszowa Karolina, Smoleńsk. ul. Dworzań- 
ska 3. prosi p. Juliana Żukowskiego w Wilnie, Wielka 
14. o wiadomości. gdzie jest p. Marya Huszczowa z Po- 
szyla co się dzieje z demem i majątkiem: p. Tekla O. 
prosi bardzo o wiadomości o synie Kazimierzu i pp. Ko- 
ściałkowskich w Wilnie, ul. Wielka. Z. Kaszelew- 
ska w Smoleńsku. ul. Piatnieka 5, prosi o wiadomości 
o siostrze. p. Maryi Knszełewskiej w Anwalszczyźnie 
st, pocz. Szaki m. Gielgndyszki. Cala rodzina mieszka 
w Smoleńsku, jest zdrowa. E 

Moczydłowska Julia donosi mężowi. Warsza- 
wa. Praga ul. Ząbkowska 31, że mieszka w bylsku gub. 
kurskiej: Józio. Wacio, wszyscy zdrowi. 

Dr Wysowski Stefan zawiadamia rodziców 
i eóreczkc Hamusię w Lublinie, Podwale 5, że zdrów. 
Prodi o wiadomość do „Gazety Polskiej“ w Moskwie. 

Kriigerówny Marya i Wiktorya w Piorrogro- 
dzie są zdrowe. Czesław w Samarze: Jan i Mieczysław 
Hilner dobrze się czują. 

Wyrzykowsew. Aleksandrostwo, Piotrogród. ul. 
Zmamieńska 5. proszą p. Helenę Skinderową £ ro- 
dziną w Wilnie, ul. Świętojańska, magazyn obuwia © 
wieści o sobie oraz p. Czesławę Gąszowskąj jej sio- 
strzenice w Warszawie, Piękna 11a, o wieści o sobie 
i Tadziu, czy można przesłać pieniądze za rzeczy. 

Dr Cywiński Witold, Piotrogród, w. Kazańska 
36 m. 0 u p. Markowskiej, prosi krewnych lub znajo- 
mych z Wilna poinformować go o matee w Wilnie, W. 
Pohulanka 7 i donieść jej, że jest zdrów. Wysłał 10 li- 
stów poleconych: 4. 5, i 16 lutego i 25 marca: ało 
dni myślą byłem przy was. 

Baumgärtner Helena ze Lwowa, zawiadaania 
matkę Józefy Baumgärtner i brata Adama, że jest zdro- 
wa, dobrze się jej powodzi i przebywa w Odesie: prosi 
usilnie znajomych o przesłanie wiadomości o matce 
i bracie tą samą drogą. 

Gustowski zawiadamia rodziców i rodzinę Gu- 
stowskiech w Warszawie, Świętojańska 14. że zdrów 
w Saratowie i prosi odpowiedź, czy są zdrowi. gdzie 
mieszkają. czy nie są w krytycznem położeniu. Prosi 
Józefa Ostrowskiego. Elektoralna 53. o zaopiekowa- 
nie się rodziną. 

Rudnicka Janina zawiadamia rodzinę w Raczy- 
niu eub. lubelskiej. iż mieszka w Kołodni pod Smolen- 
skiem przy szpitalu Wszechrosyjskiego Związku Ziem- 
stwa — jest zdrowa. 

Sypniewscy Henryk i Bolesław zawiadamiają 
rodziców w Włocławku, gub. warszawskiej, rodziców 
żony Bol. Dobrogojskieh w Licheniu pow. konińskiego 
gub. kaliskiej, że żyją. są zdrowi i mieszkają: pierwszy 
w Moskwie, ul. Palicka 6 m. 6, drugi z żoną i dziećmi 
w Sadku przez Newel gub. witebskiej. 

Życka Janina zawiadamia męża w Wiłkdinierzu. 
że mieszka % dziećmi w Mińsku, są zdrowi, Tadeusz 


aw Papuzie. będzie miał posadę w Pitorogrodzie. 


Wasilewski Jan z synami i córką. Aleksander 
Świątecki z żoną z Warszawy i Mławy, Kazimierz 
Łaszeczyk z Warszawy zawiadamiają rodziny swoje, 
że są zdrowi w Moskwie, ul. Grocholski zai. 33 m. l. 
Henryk Świątecki z Warszawy zdrów w Szepetówec 
na Podolu. 

Wierzbieki Franciszek i Michał zawiadamiają 
matkę Stanisławę Wierzbieką w Warszawie, Szkolna 
5, i siostrę Zofię, Boguszyce p. Łomża, że obaj i rodzina 
Franciszka. zdrowi i zabezpieczeni: otrzymali 2 krótkie 
wiadomości przez Bemo, proszą dalsze adresować do 
Kijowa. 

Wiland Bronisław z Gostynina gub. warszaw- 
skiej. zawiadamia żonę Antoninę z dziećmi, brata Józefa. 
i siostrę Liteeką w Gostyninie, szwagra Józefa Biele- 
ckiego z żoną w Warszawie. Czerniakowska 39, i brata 
Piotra w Sienuuyczach gub. grodzieńskiej. że jost zdrów. 
służy w wojsku w Charkowie. Prosi o wiadomość do 
księgarni polskiej w Charkowie, ul. Sumska 44. 


NAJWIĘKSZY 
FABRYCZNY 
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„GŁOS NARODU" z dnia 23 maja 1916 roku. 


stawa. Bwiniarskiego Adama z córką Marya, z ro- 
dziną w Konstaneyvi. kutnowskie powiat. pozdrawiają 
Bajtner Stanisława z córka barbarą i zięciem Stanisła- 
wem Świnarskim. są zdrowi w Charkowie., Ukraińska 6. 
Orłowski Ludwik z Łedzi pozdrawia żonę Wi- 
ktorvę Celestynę. córki Stefunię i Zafie. matke. brata. 
krewnych i znajonivch. jest zdrów. pracuje na kolei. 
Charków, Ukraińska 0. 


Biuletyn austro-węgierski. 


Wiedeń, dnia 29. maja. 


Urzędowo donoszą dnia 27. maja: 


Wschodni teren. 
Nie nowego. 


Włoski teren. 
Należący do grupy fortytikacyi Arsiero, fort pan- 
cerny „Casa Ratti“, zamknięcie drogi bezpośrednio na 
południowy zachód od Barcarola. znajduje się w ua- 
szym ręku, 
Podporucznik Albin Młaker z batalionu saperów 
nr 14. wtargnął wraz ze swymi ludźmi, nie zważając na 
gwałtowny obustronny ogień do fortu, wziął do niewoli 
nieprzyjacieliskich saperów, którzy fort chcieli wysadzić 
iw ten sposób zdobył trzy nieuszkodzone ciężkie hau- 
bice pancerne oraz dwa lekkie dziala. 
Na północ od Asiago opanowały nasze wojska 
Monte Moschicce. 
Na granicznyin grzbiecie na południe od doliny Su- 
gana posunęły się one aż do Cima Maoro. 
Liczba zdobytych w obszarze atakowym dział wzro- 
sła do 284. 
Na Monte Sief i Crn odparto nieprzyjacielskie ataki, 


W Albanii. 
Koło Feras usiłowali Włosi na północnym brzegu 
Vojusy leżące miejscowości zniszczyć ogniem. Zostali 
jednak przez nasze patrole spędzeni. 


Zast. szefa sztabu jeneralnego v. Höfer mp. 


bd æ © bd 
Biuletyn niemiecki. 
Berlin, dnia 28. maja. 
Wielka glówna kwatera ogłasza dnia 27. maja: 


Zachedni teren. 
Na półnce od kanału La Bassee jedna z naszych 
patreli koło Festubert wtargnęła do nieprzyjacielskiego 
stanowiska, wzięła jeńców i powróciła bez strat. 
W Argonaci żywa walka minowa, przy pomocy któ- 
rej zniszczono nieprzyjacielskie okopy o większej sze 
rokości. Prócz utraty kilku jeńców stracili Francuzi 
wielu w zabitych i rannych. 
Na lewo od Mozy skierowali Francuzi od północy 
gwałtowne ataki na Cumieres. Udało im się przejściowo 
wtargnąć do południowego skraju wsi. Przy oczyszęza- 
niu wzięliśmy 53 jeńców. 
Na prawo od Mozy udało się nam posunąć gię aż 
do. wzgórz na południowo-zachodnim skraju lasu Thiau- 
mont. Natomiast francuska próba ataku została przez 
ogień artyleryi w zarodku stłumioną. 
Dwa nieprzyjacielskie ataki na nasze nowo zdobyte 
stanowiska na południe od warowni Douaumont w zu- 
pełności się nie udały. W walkach na południowy za- 
chód i południe od warowni wzięliśmy od dnia 22. bm. 
w jeńcach 48 oficerów i 1943 żołnierzy. 


Wschodni teren. 
Przy Skuiecznem przedsięwzięciu patrolowem na 
południe od Kekkau wzięliśmy kilku jeńców. 


Bałkański teren. 


Bez zmiany. 
Naczelne kierownictwo armii. 


Wyprawa lotników na Ozylię. 


Berlin, dnia 28. maja. 
Biuro Wolifa donosi dnia 27. maja: 


W nocy z 25. na 26. bm. niemiecka eskadra lotnicza 


NECESERÓW, 


:: WALIZ, TORB : : 
TOREBEK 
DAMSKICH, PORTMONETEKR, 
PAPIEROŚNIC, — PORTFELI, 
WIELKI WYBÓR PARASOLI. 


y= 


Str. $ 


Bajtnera Kazimierza, Zalewskiego Stani- | Pappenholm na wyspie Ozylii i osiągnęła przy tem celte 
rzuty, przeważnie w samych halach lotniczych. 

Mimo gwałtownego osirzeliwania przez nieprzyja- 
ciela powrócili wszyscy lotnicy w dobrym stanie. 


Na włoskim terenie. 


Rozkaz do armii. wydany przez Naczelnego wodza 
w dniu 22, bm. zawierał w swym końcowym ustępie 
wezwanie: 


„Zołnierze! Ewolnijeci" swą ziemię od najezd- 
nika i stwórzcie dla Monarchii także na południo- 
wym zachodzie granicę. której ona w przyszłośc: 
dla swego hezpieczeństwa porrzehuje.* 


W wykonaniu tego podwójnego zadania. posuwają 
się poszczególne grupy armii Następcy tronn częściowe 
ku południowi. głównie zaś ku poludniowemu wscho- 
dowi, wypierając przed sobą nieprzyjaciela i zajmują: 
z kolei coraz nowsze punkty jego obrony. 

Zarówno w obszarze uwocniauym Arsiero, jak 
iAsiago zajęto według dzisiejszego doniesienia urzę- 
tem nowy fort 
Ratti okolo 4 kin. na północny za- 


dowego dalsze punkiy obronne. a w 
pancerny C asa 
chód od Arsiero. a to przez dzielny atak 14. batalionu 
saperów. 

Jeszeze znaczniejszynr wypadkiem jest zaś opane- 
wanie Monte—Mloschicee (1561 mtr.) wznoszące- 
go się w oddaleniu 5 km. na poinocny zachód od A sia- 
20, eo oznacza. iż w tym odcinku posuneły się wojska 
austro-węgierskiec o dalszych 8 km. ku południowi 
z punktu obsadzonego przedwczoraj na Monte Mea- 
ta (1845 mtr.. W ten sposób schodzą wojska austro- 
węgierskie w dolinie Assa i Astieo. coraz niżej, 
usuwając po drodze łiczne w tym obszarze stałe 
umocnienia włoskie. stanowiące część składowa 
fortyfikacył obszaru Arsiero i Asiago. Blższych szcze- 
gółów doniesienie urzędowe w tym kierunku nie podaje 
prócz tego jednego. że liczba zdobytych dział wzrosła 
o dalszych 19 do ogólnej liczby 284. 

Również w odcinku dalej na północy położony, 
a mianowicie w obszarze Sugana., zajęto pograniczne 
wzgórze Cima Maoro (2125 mtr.). sąsiadujące od 
wseltodu z obsadzonym poprzednio Cima Undici. 


Ponieważ skuteczne posuwanie się naprzód w obsza- 
rze, umoenionym cddawna przez nieprzyjaciela. zależne 
jest w wysokim stepniu od wydatnego dowozu wsze- 
lakiego mauteryału wojennego. przeto potrzeba należy- 
tego zabezpieczenia sobie tej pomocy, w rozstrzygający 
sposób wpływa na dalsze postępy akcyi ofenzywnej. 

Dzienniki włoskie, nie kryjąc naogół swych obaw 
i uważając ehwilę obecną za najcięższą dia Włoch. 
usiłują jednak ten umiarowy pochód wojsk austro-we- 
gierskich ku nizinie Lombardzkiej wytłómaczyć rzeko- 
mym brakiem stosownej siły wojskowej i trudnościami 
dovozu, na niewielu mudnych drogach w tym terenie 
(„Giornale d'itwia"). a niektóre swój optymizm posu- 
wają do tego. że mówią o przerwie w walkach. zazna- 
czając jednakże, że nieprzyjaciel zbiera swe siły do pod- 
jęcia dalszego uderzenia i że nadto przygotowuje wielką 
akcyę ofonzywną w samym Tyrolu z kierunkiem 
południowym po obu stronach jeziora Garda („Se- 
colo“). Z uwagi godną otwartością przyznaje jednak 
„Corriere della Sera. że Austro-Węgrom powiodło się 
uczynić wyłom w murze obronnym Włoch 
i że wojska włoskie muszą wytrzymać uderzenie równe 
temu, jakie znoszą Francuzi pod Verdun. Na froncie 
bojowym. wynoszącym tylko 40 km. imówi ten 
dziennik ustawił nieprzyjaciel dwa tysiące dział; 
tej sile nie mogły wojska wloskie stawić oporu, ich 
schroniska ułegły zupeinemu zniszezeniu, x» ogień zapo- 
rowy sprawił. że losu swego uniknąć nie mogły. Dodaje 
dalej, że od podjęcia walki o północy z dnia 18. na 14. 
maja ani na chwilę zmaganie się nie ustało. 
powodując oczywiste wielkie straty. 


Budapeszteński „Az Est“ podaje wiadomość, po- 
chodzącą ze Śzwajcaryt. że armia włoska w dalszym cia- 
gu cofać się będzie ku obszarowi Wenecyi, aby 
tam zyskać szeroką podstawę i zmusić wojska austro- 


ponownie obrzuciła bombami rosyjską stacyę łotniczą | węgierskie do rozdrobnienia ich akeyi. W ten sposób 
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spodziewa sję komenda włoska uzyskać tem skutecz- 
niejsze zwycięstwo, zwłaszcza przy przewadze liczebnej 
wojsk. stojących do jej rozporządzenia na ten cel. 


Dla zmylenia opinii. 

Lugano. (B. kor.) Włoskie kierownictwa armii 

w komnuńikacie rozesłanym przez ajencyę Stefani od- 
maw podania dalszych szczegółów przebiegu wojny, 
prócz zawartych w codziennych komunikatach Ca- 
orny. Na granicy tyrolskiej toczy się bitwa z ma- 
sowymi ruchami wojsk, gdzie manewrowanie i niespo- 
dzianki są o decydującem znaczeniu. Dlatego kiero- 
wnietwo armii musi w swych doniesieniach i komenta- 
rzach być ostrożnem. Natomiast występuje Cadorna 
przeciw z wielu stron podniesionym skargom o późne 
pojawianie się sprawozdań zagranicą, 


Sprawa pokoju. 
Mr. Gerard o biizkim pokoju. 


Monachium. (B. kor.) Osobny sprawozdawca „Mün- 
chener Zt“ miał rozmowę z amerykańskim ambasa- 
dorem Gerardem, przyczem ambasador oświad- 
czył, że ostatnia nota Wilsona udowodniła pono- 
wnie jasno i niedwuznacznie, że Ameryka pra- 
gnie w duchu pokoju i przyjaźni zno- 
sić się z Niemcami. Przesilenie obecnie jest 
szczęśliwie pokonanem. Czynnik dobrych stosunków 
z Niemcami jest jednym z najważniejszych czynników 
przy dyplomatycznem położeniu. Ameryka potrzebuje 
gwałtownie pokoju. Ambasador oświadczył, że wobec 
postępu myśli pokoju także u prowa- 
dzących wojnę jest optymistycznie usposobio- 
nym. Roztropne i umiarkowane słowa kanclerza rzeszy 
o miemieckiej gotowości do pokoju wywołały. jak są- 
dzić można, najsiłńiejsze wrażenie w Ameryce. Amba- 
sador zakończył słowami, że nic nie może w nim za- 
chwiać pewności. iż pokój już się zbliża. 


Francya przeciw pokojowi. 


, Londyn. (B. kor.) Londyński mąż zaufania .„Vos- 
sische Ztg“ donosi, że w całej Anglii śledzono z ogro- 
ianą uwagą mowy niemieckiego Kanclerza rze- 
rzy i Greya i że pewne koła Francyi nie pozo- 
stawiają Anglii w żadnej wątpliwości co do swego 
usposobienia. 

Nadeszle do Londynu sprawozdania donio 
Francya sama bedzie 


sly, 2e 
decydowała 


c swoim pokoju i będzie mogła z Niemcami 
dopiero wówęzas prowadzić rokowania, jeżeli 
ze struny Niemiec taka.prośba do Francyi bę- 


dzię wystosowaną. 

(Wiadomość powyższą odnieść należy do ustępu 
mowy lorda Greya, gdzie tenże oświadezył mię- 
dzy innemi, że sprawa pokoju jest w ręku Francyi, jako 
tej, która obroniła koalicyę przed klęską. Znaczący ten 
ustęp mowy Greya, uważano jako zręczne usunię- 
sie się Anglii od odpowiedzialności. Przyp. Red.). 


Optymizm rządu amerykańskiego. 


Nowy Jork. (B. kor.) Omawiając wywiad Wie- 
ganda z Kanclerzem rzeszy pisze „World” 
w sprawozdaniu z Waszyngtonu: Kola rządowe uwa- 
żają te wywody za rzeczywisty krok na- 
przód w kierunku pokoju i są zdania, że Kanelerz 
dał coś uchwytnego, z czem możua już zacząć pracę. 


Z Rosyi. 
Umorzone piocesy. 


Kopenhaga. (B. kor.) „Rjeez“ dowiaduje się z mia- 
rodajnej strony, że car nakazał umorzenie przeważnej 
części procesów o obrazę majestatu. 


Dyktatura żywnościowa, 

Kopenhaga. (B. kor.) Biuro prasowe rosyjskiego 
ministerstwa spraw wewnętrznych donosi, że radca mi- 
nisterstwa spraw wewnętrznych Kowalewskij zo- 
stał zamianowany pełnomocnikiem dla spraw środków 
żywności na całą Rosyę. Otrzymał on daleko idące 
pełnomocnictwa. 


Biuletyny rosyjskie. 

Wiedeń. (B. kor.) Z wojennej kwatery prasowej 
podają sprawozdanie sztabu rosyjskiego z dnia 25-go 
maja. Na zachód od wyspy Dalen zaatakowali 
Niemcy po gwałtownem przygotowaniu artyleryjskiem. 
Odrzucili oni w tył nasze straże przednie iczajęli jeden 
z wysuniętych naszych okopów. W kontratuku wyrzu- 
ciliśmy: nieprzyjaciela, poczem nieprzyjaciel cofnął się 
z powrotem do swych rowów. Nasze straty nieznaczne. 
Próbę nieprzyjaciela posunięcia się w kierunku K ar- 
piłówki (10 wiorst na północ od dworca Ołyki) ce- 
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(przyjacielskie hale okrętów powietrznych na 


naszym ogniem. Na reszcie frontu położenie niezniie- 
nione. = 
Dnia 26. maja: Nad jeziorem Wiszniew i na 
północ od $zczers (24 klm. na północny wschód od 
Nowogródka) spelzły na niczem nieprzyjacielskie próby 
zbliżenia się do naszych okopów. 


Ameryka dla ofiar wojny. 


Około 6 milionów koron. 


Nowy Jork. (B. kor.) Biuro Reutera. Fundacya 
Rockefellera przeznaczyła milion dolarów dla złago- 
dzenia. nędzy w Polsce, Serbii, Czarnogórze i Albanii, 


à Tk 


Z Francyi. 


Śmierć ministra Galieniego. 
Paryż. (B. korj Aj. Havasa. Były minister wojny 


Galieni dziś rano zmaał. 
W Anglii. 
Długi państwowe. 
Londyn. (B. kor.) W izbie gmin sekretarz skarbn 


Montagu odpowiedział na odnośne zapytanie: Osta- 
teczne cyfry co do Eo długu państwowego 
jeszcze nie są zestawione. Caly nominalny dług pań- 
stwowy wynosił dnia 31. marca 2,140,800.000 funtów 


Z Turcyi. 
Biuletyn turecki. 


Konstantynopol. (B. kor.) Aj. Milli. Z głównej kwa- 
tery donoszą: Front Iraku: Bez zmiany. Front 
kaukazki: Miejscowe walki ogniowe, nieznaczne 
spotkania między kolumnami wywiadowczemi. Front 
w Dardanelach: Ostrzeliwaliśmy skutecznie nie- 
wyspie 
Kesten oraz tamtejsze kryte stanowiska obserwa- 
cyjne. jak i rakie stacye obser wieyjne. na wyspie H e- 
kim i spowodowaliśmy pożary i eksplozye w krytych 
schronieniach. 
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* Ld e 
Sprawy żywnościowe. 
Ministeryalna Rada przyboczna. 

Wiedeń. (B. kor.) Konieczność ścislego kontaktu 
z ludnością i starania około otrzymania infonnacyj 
o życzeniach rozmajtych kół intereso- 
wanych na polu zaopatrywania w środki żywności, 
spowodowała ministra spraw wewaętrznych do powo- 
łania do życia aprowizacyjnej rady przy- 
bocznej, która będzie przydzieloną do międzymi- 
nisteryalnej komisyi aprowizacyjnej. Członkowie tej 
rady przybocznej będą swój urząd honorowo spełniali. 
Rada przyboczna aprowizacyjna ma wydawać opinie 
w kwestyach przekazanych jej przez komisyę w spra- 
wach żywnościowych i może też samoistnie w takich 
kwestyach czynić propozycye. | 


Zapatrywanie neutralnego lekarza. 


Sztokholm. (B. kor.) Szwedzki chirurg, dr Hy b i- 
nette, który powrócił tu przed kilku dniami z Wie- 
dnia, gdzie kierował wojennym lazaretem. pisze w je- 
duym z dzienników o swym pobycie w Wiedniu. jak 
następuje: 

Naturalnie wielu tam pragnie pokoju, ależ który 
cywilizowany człowiek nie życzy sobie pokoju? O pra- | 
W dziwęm znużeniu z powodu wojny, zdaniem mojem: 
i moich kolegów. jednak niema tam najmniejszego sla- 
du. Przeciwnie, musi się podziwiać tam wszystkie wspa- 
-niałe urządzenia i systematyczność, wskutek czego 
aparat wojenny, jak maszynerya w zegarku funkcyo- 
nuje, jak podnieść ducha i dobry humor pacyentów. 
W przeciwieństwie do mniemania o znużeniu wojennem 
odnieśliśmy wrażenie, że Austrya jeszcze zawsze Wy- 
kazuje możliwość znacznego rozwinięcia sił, co też obe- 
cenie udowadnia otenzywa przeciw Włochom. 

Nadesłane. 


4% listy zastawne Galic. Towarzystwa Kred. Ziemskie- 
go. Uprasza się owego pana, który kupił w piątek dnia 26. 
maja b. r. powyższe papiery w kantorze wymiany Central- 
nego banku czeskich kas oszczędności, Rynek 42. o łaskawe 
zwrócenie wydanych mu tamże przez pomyłkę 3 sztuk po 


inych urzędników i podurzędników 


szterlingów. Wysokość weksli skarbowych wynosiła 
dnia 20. b. m. 66.069.800 funtów szterlingów. 1! 


“o epidemiach >+" 
chorobach zarażliwych 


jMaftoniego | nalskutsczniejszy 


liesshiibler:= 


Dla poszukujących pracy ważna wiadomość, Piszą nyan 


C.k. Komenda 

w Tarnowie ulica 
1. 29 pośredniczy w wyszukiwaniu dla rzemieślników i ra-! 
botników wszelkich zawodów, niemniej dla administricy | 
jakoteż dla rohuinikw 

i robotnic pomocniczych odpowiednio popłatnega zajęci! 
w przedsiebiorstwie budowlanem w Tajnowie. indzicź 
rafineryach nafty w powiatach Jasielskim. Gorliekim 1 Li 
manowskim. — Fisemne lub ustne zgłoszenia przyjmuje 
a m 3 


EDMUND ŻYCHOWICZ 


architekt 
koncesvyonowanv budowniczy, przyjmuje oszacowania 
zniszczonych budowli, wykonuje rekonstrukcye, oraz 
nowe budowy. 


z Tarnowa: 
R ra k owe T 


Budowy wykonane we Lwowie: Główne hudynk 
w rzeźni miejskiej — Budynki w browarze jak chło- 
dzarnia, hala maszyn i t. d. — Piekarnia — Dwa 


iąsztory — Bursaim W 'asiiewskiei — Szkoły — Gmach 

Banku Austryacko-W ęgierskiegn — Hotel Krakowski, 

Wille — Domy czynszowe iax prof. Dr. Renckiego, 

Prof. Dr Raczyńskiego, Dra Grudera, Dra Ziona, 
jubilera Zippera i t. d. 


Lwów, ul. Zyblikiewicza L. 8. 


Dr. AUGUST LORIA 


ordynuje jak w latach ubiegłych 
DEK DEK MARIENBAD MNK wK 


Hans Gutenberg, Waldbrunnstrasse. 


POWIATOWA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
—— W WIELICZCE 


uchwaliła obniżyć stopę procentową od wszystkiech 
wkładek z dniem 1. lipca 1916 r. z 5% na 412%. 


NESTLEGO 
najlepsze pożywienie MACZKA DLA DZIECI 


dla niemawijł, dzieci oraz rekonwalestentów po 
przebytych chorobach żołądka í hiszelz y 
Jo nabycia każdego czasu. 


{ 
Próbną puszkę i pouczająca lekarską broszur- 
kę o pielęgnowaniu dzieci dostać można 
żna w Towarzystwie Nestlego mączki dla 

dzieci, Wiedeń I., Biberstrasse 36a. 


Sanatoryum dia piersiowo chorych 


D=” K. DŁUSKIEGO 


w Zakopanem 


zymanie wraz z leczeniem 10 K. 


ceny grzedwojet me: utr 
Byś 


pokoje od 21/4 K. wzwyż. 


oł. 


| 


EMILIA TATARCZUCHOWA 
obywatelka m. Krakowa, wiaścicielka real., 


w 76 roku życia, po długiej i ciężkiej chorobie, 
zaopatrzona ŚŚ. Sukramentami, rmarła w Krakowie 
w duiu 26 maja 1916 roku. 


Pogrzeb odbędzie się w niedzielę dnia 28 maja 1910 r., 
o godzinie 4. pop'łudniu z domu żałoby przy ul. Miko- 
łajskiej L. 16, wprost na miejsce wiecznego spoczynku 


NABOŻEŃSTWO ZAŁORBNE 


WEN zostanie w poniedziałek dnia 29 maja b. 
o godzine 9ta rano w kosciele Najśw. Maryi Panny. 


Na obrzędy łe pozostałe w żalu dzieci zap raszają Krewnych, 
Znajomych i pobo:ną Publiczność: 


r. 


łem zniszczenia naszych zapór drucianych, odparliśmy | złr. 1.000, celem wymiany za inne 3 sztuki po K 1.000. 
E a ON O CE OOO RÓB |] 


K. Witkowski Kordas 


Największy wybór aparatów kościelnych 
w Krakowie, ul. Wiślna L. 6 


jak: Ornaty, Kapy, Dałmatyki, Baldachimy, Stuły, Sukienki, 
Chorągwie, Sztandary, Kieiichy, Puszki, Monstrancye, Lich- 
a tarze, Żelaza do opłatków, Komże, Aiby, Koronki, 
% Adamaszki, Brokaty, Aksamity, Fręzle, Galony. 
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Ostatnia nowość! Ostatnia nowość! 
WYDAWNICTWA 


J. CZERNECKIEGO 


Kraków, Szewska 17, 
Fapery Matowe oznobiom wytworuemi reprodukcyami obrazów 
Prel. Piętra Starhiewicza: 

Listy Pana Zagłoby, “erya 1. i IL. Frisaierowie arcydzieł H. Sienkiewicza, 

„kims Mater" Sorys papierów I»iewych ozdobionych kompozycyami o na- 
stroju poetycznym i patryotycznyw 

„Ad Asira” fralerya typów kobiecych, pelnych wdzięku i uroku, które w naj- 
przedniejszoj reprodukcyi oddają w całaj pełni finezgę właściwą rysunkowi 
znakomitego artysty. — Niema kraju, w klórymby te papiery listowe nie 
mogły nazwać się najrzytworniejszem wydawnictwem. 

Współczesne Aiałarstwo polskie, Monografie Artystów polskich wydane 
m zeszytach. Każdy zeuzvi stanowi odrębną dla siebie całość i prócz tekstu 
zawiera 20 barwnych iiustracyi oraz porlret artysty. Cena zeszytu 4 Koron. 

Największy wytar ker? pocztowrch z reprodfukcyami prac najznakomit- 
szych artyst w priskioh | binycw.  Nabrwać mażna pojedynczo i hurtownie. 

Katalcg artysiycznych Sart potztnwych (Polska Sztuka w kartkach po- 
chawych. sawieraisoy 400 lustracvi. Cona L Kor. 50 hal, Poczsą wysyła 
s» pn nudezłaniu 1 BE h. 


= j, CZERNECKI Z 


Kraków, Szewska 17, 


BB) BD) (BB) BB) 


Glówna Składnica Wydawnictw N. K. N 


mu 
WART 


poleci: 


| 


Goriiu: K. 0.80. portrety, obrazy Polonia Matejki K. 3— i K, 10, Zmiłu 
się nud nami — Kosik i Tondos K. 4, odznaki, pierścionki, plakiety it 
Dokładny katalog wydawnictw wysyła sie na żądanie. 

Księgaruie, Oruanizacye, iustylucye olrzymsja cdpowitdni 
N. K. N są do nabycia w sklepuch Ligi Kobiet (Kraków, Wiślna 4), Pow. Kom 
atace Narodowych, Ksiezarziach i Głównej Składnicy Wyd. (Kraków, Gołębia 20 


NIE 


"przy Dep. Org. N. K. N. Kraków, uł. Gołębia 20. 


Wydawnictwa pamiątkowe Naczelnego Komitetu Narodowego, 


(| kBancurski Dr. ks. Biskup. Rosya i Polska w pieśni K. r- 
fj NCAWECZĘZŻOWA Polski. a e waw e a a BE e e EAU 
O Kd en: Filsudczycy |. aate aa MAJ LR i. w A 
Ktwa pod Konarami I "Wow. GE m 1.1. Gm. |, = 
| *ówikowski W. PIEGOCZACHCH zie . -PAŚSMRNMEJDSEKJE 20 
3 "= Dzikowski: Rok wojny w Warszawie . . RA. AA JE. Fa os) 0 
Eile Dr.: Opieka nad Legionistami „ 4:60 
hwestva Inwalidów zmiak . - A u. PEWNEJ 
o NRE AKiEwe Drozikś. JAJEPE | mona 0.0, „ 220 
Lewariowski: Szlakien bojowym Legionów . . 2. 1101, 4— 
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Nowa kursa w rządowo upoważnionej 


SZKOLE BUCHALTERYI ! RACHUNKOWOSCI 


państwewa| 


tedzięż pisanie na maszynich 


STANISŁAWA BURNATOWICZA 


w Krakowie, Floryańska 1. 5F, (obok Bramy) rezpocz. 9. maja b. r. 

Kurs stenografii prowadzi lektor Uniwersytetu p. HENRYK NENNEL. 

Języka niemieckiego uczą siły natczycielskie Instytutu obcych języków 
„ANSONA*. — Wpisy codziennie. 
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Wobec ciągłej drożyzny win i napływu coraz nowych 
„zamówień radzę moim stałym P. T. Odbiorcom, 
zaopatrzyć się teraz we 


WINA MSZALNE 


STOŁOWE i TOKAJSKIE 


9 UP" tk="Y — 


Tiyra 


dla dalszej potrzeby. — Zlecenia uskutecznia się z wszelka 
staraunością i po możliwie najtańszych cenach. 


Polecam też 


ŚWIECE WOSKOWE KOŚCIELNE 


po K. "20 za 1 kg, w każdej wielkości wprost z fabryki. 


T. CIEŚLIŃSKI 


żaprzysiężony dostawca wim mszalnych. 


W PRZEMYŚLU. 


| 
| 


„GLOB NARODU" z dnia 29 maja 1916 roku. 


2295 | 


Korespondencya 
rozdzielonych, 


Za jednorazowe ogłoszenie, podąne zwię- 
żle prosimy załączyć przekazem lub w zna- 
czlcach pocztowych 2 korony zaś na każde 
następne 1 koronę: i wysłanie należytości tej 
pod adresem Administracya „Głosu Narodu" 
Kraków ul św. Temasza. 35. 


Natalia i Adryan Lipski 
są zdrowi i dopytują się, 
gdzie jest Bronisław Lip- 
ski, jaki jest adres i co 
słychać u niego. 939 
Do p. Karola Roguskie- 
go, adwokata przysięgłe- 
sięcy od swych, żadnej| g9 Pizy Luckim "sądzie 
nic dostaly wiadomości. | Okręg. Jesteśmy bardzo 
Będzie to więc wielką dla | iespokojni o Jurka. Na 
nieh pociechą i osłodą, | listy nie mamy odpowie- 
edy będą mogły dowie- | dzi. Prosimy o odpowiedź 
dzieć się a losie swych; % jednej z gazet. Jeste- 
dzieci. 929 "nv wszyscy zdrowi. Ju- 
kox la i Halina na kondvev- 
ach. Szkoła funkcvonujc. 
Ja jestem na dawnej po- 
p sadzie. Niech Jurek napi- 


Pan Zenon Jędrzejow- 
ski, inżynier, był taksa- 
torem Towarzystwa Wza- 
jemnych Ubezpieczeń od 
ognia w Królestwie Pol- 
skiem z siedzibą w Mic- 
chowie i zostawił matkę i 
babkę, które od 1% nie 


H. Mroczkowska babka 
zawiadamia familię Be- 
chowskich w Moskwie, ul. 


Włodzimierza Dołworu- sze o nas do ciotki do 
skiego 5T—18T, iż cala; Smoleńska. Prosimy Sz. 


rodzina i Frosia są zdro- | Kedakcyę „Dziennika Ki- 
wi Wanda I Celina mają | jowskiego* o przedruko- 
dobre posady. „Jaki jest | wanie. Stanisław Ostrow- 
alres do Zatkalika? Po- | ski. 938 
słalibyśmy pieniedzy, leez TAA s A 
jak i komu? Bogdan wra-j , Stanisiaw Żarski zawia- 
ea wkrótce, Stasia nie | imin siostrę swą Helenę 
pisze. Zosi proszę powie- Diernacką, zamieszkałą w 
syhczyński | loskwie, Preezystienska, 

` git | lraszezowski zaulek 5. 

u. 7 Że wszYSCY Żyjemy, 
Profesorowa Rudzka z| mieszkamy jak dawniej i 
Krakowa donosi swymi dotyehczas wszystko po- 


dzieć . iż 
mnorl. Piszcie! 


krewnym i znajomym w | myślnie. 837 
Odessie. że jest zdrowa i 
prosi o wiadomości tą sa-} Klotylda Kolendo za- 


wiadamia syna Wacłuwa. 
że jesteśmy wszyscy zdro- 
wi. Tadzio chodzi do han- 
dlówki, prosi o odpowiedź 
lą samą drogą. 934 


nią drogi. 942 

Skalscy 2 Miechowa 
proszą syna Włodzimie- 
rza, sekretarza hypoteecz- 
nego, który w końcu li- 
pca 1015 r. z Warszawy 
wyjochał do Homla, czy 
jest zdrów «x rodziną, 
gdzie mieszka i jeśli po- 
trzebuje pieniedzy. to 
niech wskaże adres. pod 
jakim wysłać nm pienia- 


lieczysława Słowińska 
% Piotrkowa, żona huchal- 
tera Izby skarbowej piotr- 
kowskiej Henryka Sło- 
wińskiego, od Czasu wy- 
jazdn 7 Warszawy. nie 
mając o mężu żadnej wia- 


dze. 924 | lomości. usilnie prosi kre- 
wnych i znajowych, w 

Edmund Gołębiowski | szczególności wuja swego 
zawiadamia Antoniostwo | Józefa Ochlewskiego dy- 


rektora cukrowni Jezier- 
na w gub. Kijowskiej, po- 
czta Biała Cerkiew, o za- 
wiadomieńie jej o nim na 
tej drodze, za pomocą 
pism. Jak równicz matka 
Pelusia Puszczyńska 7 
Piotrkowa M”. o wia- 

ność. co si zicje Z 
brach, Nowosiółki. Mohi- A r aeina La- 
lewskiej guberni że są | tyńską. Uprasza się pisma 
zdrowi i proszą o powia- | przedruk. szczególnie 
domienie ieh ty samaj, Dziennik Kijowski” i ty- 
a GMA 921 |sodnik „Echo Polskie“ w 
| Moskwie. 936 


Załewskieh w Moskwie i 
Karolostwo Zalewskieh w 
Kozłowie. że mieszkają z 
Zosią w Ojcowie i że są 
wszyscy zdrowi. 926 


Edwardowie Muchowie 
zawiadamiają swoich sy- 
nów, mieszkających w do- 


Proszę bardzo kogoko|- 
wiek o wiadomość o meo- 
żu moim Stefanie Lesz- 
czewskim z Radomia. czy 
zdrów i dzzie jest. Hen- 
ryka Leszczewska w Ra 


Zawiadamiamy Piotrów 
Hryniewieckich (inżynier) 
w  Mohilowie  gubernial- 
nym „w Rossyt' i Wla- 
domiu. Dluga 34. Pisma | URALTE Naramowską z 
zagraniczne proszę o pa | NHOWIE R WSZĄ i a ży- 
wtórzenie niniejszego. 928 | ią ią w E a 

rashnv 4 tą 
| ama drogą. Naramowsev 


Jerzostwo Giliczyńscy |* 108 
w Lublinie, 935 


z Lublina  zawiadamiają 
siostry swe kalską. i Rek- 
nerów w Moskwie, Niwiń- 
skich w Dziunkowie, Ma- 
ciejowskieh w Juchnach 
gub. kijowska., Korapy- 
sze przystanek nr. 4. że 
są zdrowi rodzice i bracia 
także. Czekamy wiado- 
mości tą samą drogą. — 
Gazety: „Dziennik Kijo- 
waki” i „(Głos Polski" w 
Moskwie prosimy o prze- 
drukowanie powyższego 


Marya Węgłewicz za- 
wiadamia svnów swoich 
| Michała i Leona, którzy 
sa w Piotrogrodzie, Że z 
córką Marysia. synami 
Mieczysławem i Karolem 
„ Warszawy. są zdrowi. 


GER 


Janostwo Szancerowie 
z  Kiele  zawiadamiają 
dzieci swoje. przebywają 


oia ol Y Rosvi. że Wraz z 

OZIOSZENIEI. 9380 | qziećmi. zna jdującemi się 
Leonardowie  Bierowie 

zawiadamiyją ojca By- 


odpowiedź tą samą drogą. 
Pisma polskie w Rosyi 
uprasza się o łaskawe 
przedrukowanie niniejsze- 
2o. 931 


strzonowskiego. zamie- 
szkałego w Wiażmie, Du- 
chawskaja płoszezad, dom 
Piatakowa. oraz siostry i 
szwagrów. 46 są zdrowi. 
jak również Staś. które- 
um siç bardzo dobrze po- 
wodzi, Interesami współ- 
nie się opiekujemy. Mamę 
Kułeszową powiadomili- 
śmv. Rodzina p, Możdżeń- 
skich, panna Zofia i na- 
sza rodzina wszyscy zdro- 
wi. Prosimy o wiadomo- 
ści. „Jeśli możliwe, rów- 
nież o p. Mościekieh i Ma- 
ryanach Kontkiewiczach. 

943 


Józefa Trzepałko prosi 
o wiadomości o Walerym 
Krzysztofie i  Fełiksie 
'Trzepałko z Brzeska Ne- 
wego,- g. kieleckiej, za- 
branych przez Rosyan 
pod wodzą Radki Dmy- 
triewa w 1914 r. W oby- 
dwóch 
zdrowi. 


jeste- 
839 


rodzinach 


Wincentyna Ścisłowska 
z Nowego Brzeska, gub. 
kieleckiej, prosi o wiado- 
mość o mężu Wincentym 
Ścisłowskim, internowa- 
nym przez Rosyan 1914 r. 
w grudniu. Żona, jej ro- 
dzice i matka zdrowi, oj- 
czym nie żyje i dzieci 
Stasi: Mania 1 Janek. 899 


Helena Fiszer i Wanda 
zawiadamiują _ Mieczysła- 
ma i Ludwikę Fiszer w 
Moskwie na Wielkiej Lu- 
biank, zamieszkałemu 
przy Wielkim Kisielnym 
Zaułku 8, w. 1, iż wszy- 

940 


przy nich, ciesza się do- 
brem zdrowiem. Prosza © 
scy są zdrowi. | 


Tomasz Jjanesur z No- 
wego Brzeska gub. kiele- 
ckiej uprasza o wiado- 
mość o synie Aleksandrze 
zabranym przez Rosyan r. 
1914. Jesteśmy wszyscy 
zdrowi. 881 


Tadeusz  Krzyżanow- 
ski z Turyczan zawiada- 
mia Wandę Krzyżanow- 
ską w Humaniu, że Al 
fred i Tadeusz są zdrowi 
w Turvczanach. Meble ca- 
łe, dom nie spalony, tyl- 
ko młynv. Jak zdrowie 
Cioci. Władzia. Tonia, 
Toli? 920 


Antonina Cebula i Joze- 
fa Kalafarska z Brzeska 
Nowego proszą o wiado- 
mość o synach: Wincen- 
tym Cebuli i Antonim Ka- 
łafarskim, przez wojska 
Radki Dinytriewa zabra- 
nymi w 1914 r. Ojciec Ce- 
bula umarł 1915 r. Zresztą. 
wszyscy zdrowi. 882 

Michał Krzyk z Nowego 
Brzeska, g. kieleckiej pro- 


Bs ? 


Antonina Kudelska z 
Brzeska Nowego, g. kie- 
leckiej, prosi o wiadomość 
o mężu Ludwiku Kudel- 
skim i synu Józefie, za- 
branym przez Hosyan r. 
1914 w grudniu Jesteśmy 
zdrowi, gospodarstwo bez. 
koni prowadzę. Mania po- 
szłą za mąż za Maksa, 
Krzyka, ma córkę. Lu- 
dwinia drugiego syna. Ma- 
Maksio 

RAT 


rvan u rejenta. 
bez posady. 


Fiorentyna Krzykowa z 
dziećmi, prosi o wiado- 
mość o mężu Benjaminie 
Krzyku, przez Rosyan in- 
ternowanym 1914 roku w 
grudniu. Jesteśmy zdro- 
wi, gospodarstwo prowa- 
dzi się po dawnemu. Tą 
samą drogą prosi © wia- 
domości. 390 


Maryanna Machnicka z 
dziećmi z Brzeska Nowe- 
go, gub. kieleckiej prosi 
'o wiadomość o mężu Ja- 

nie Machnickim, zabra- 


si o wiadomość o bracie | nym przez Rosyan 1914 
Mikołaju Krzyku. zabra- | roku w grudniu. Jeste- 
nym przez Rosyan 1914 r. | śmy zdrowi, mieszkamy 
y 883i w Brzesku Nowym. 891 


Szymon Szuba z Brże- 


W domu zdrowi. 


Tekla Zajączkowska z 
ska Nowego g. kieleckiej, | Brzeska Nowego, guber. 
dowiaduje się o syna Ben- | kieleckiej, prosi o wiado- 
jamina Szubę lat 18, któ- | mość o mężu Janie Z3- 
ry był zabrany 1914 roku: jączkowskim, zabranym 
przez Rosyan. Zmian uj przez 18 korpus rosyj- 
nas niema, jesteśmy zdro- [”skiej armii R. Dmytrie- 


wi. 884 


Piotr Fularski z Brze- | 
ska Nowego gub. kicle-; 


cekicj poszukuje Serafina 
Fularskiego lat 26, który 
był zabrany w grudniu r. 
1914 przez Rosyan. Jeste- 
śmy wszyscy w domu i 
zdrowi. 885 


Poszukuje Feliksa Sko- 
rupskiego, żony jego Ja- 
niny z Bojakowskich i 
ta jej Wacława Bojakow- 
skiego. słuchacza szkoły 
technicznej Piotrowskie- 
go w Warszawie. Wspo 
mniauy Skorupski praco- 
wał jako urzędnik na 
Pradze, kolei Nadwiślań- 
skjej, Dep. Praga Nad- 
wiślańska, Nowe Brudno 


| wa 4 grudnia 1914 roku. 
| Jesteśmy zdrowi. 893 

Stanisławowie Zakroc- 
cy, Zofia i Stefania Knia- 
'ziołuckie proszą serdecz- 
,nie kogokolwiek ze zna- 
jomych o wiadomość tą 
sainą drogą o rodzinie Ko- 
„zickich ze Zbrzyzia gub. 
| podolska, poczta Lancko- 
roń i o Fabriciusach z Gu- 
sztyna nad Zbruczem i 
tam będącej Klaudyi Pa- 
dlewskiej. Prosimy 
„Dziennik Kijowski” o ła- 
skawy przedruk tej nota- 
tki. zj 


Mi 


Jan Zawartka z Brze- 
ska Nowego, gub. kiele- 
ckiej, prosi o wiadomość 


w Warszawie. X. Michał | o synu Stanisławie zebra- 
Hellich, proboszcz parafii | nym przez Rosyan 1914 r- 


Obrazów. obwód Sando- | w grudniu. Nie wiemy też, 
mierski, poczta Sando- | gdzie jest Ignacy. Jeste- 
mierz, wieś Obrazów. 982 | śmy zdrowi. 3886 


RNKZRKZN(RNZNERKK 
Poszukuje się 


BUCHALTERA- 
KORESPONDENTA 


dla przedsiębiorstwa tabrycznego. — Zgłosze- * 


nia do Krakowskiego Biura ogłoszeń Kraków, 
Dunajewskiego 9, Hotel Krakowski, 945 


"WOLNY OD WOJSKA. 


Kęłczyzne w sile wieku kawaler, władający językieu 
polskuu i niemieckim w s'ownie i piśmie. obeznany 
z buckhalreryą, z zawodu kupice, wskutek zmiany ato- 
tuuków przez wojuę wynikłych poszukuje posady: ja- 
ko kierownik Kółka rolniczego, Składnicy towarowej, 
magazynier w fabryce, rachmistrz kasyęr biegły w li- 
czen'u w większym eospołarstwie lub do podobnych 
czynności w zakres haudlowo-rolniczyj wchodzą sych.- 
Łuskawe zgłoszenia pod .„Chętny do pracy“ do Adm: 

„Głosu Naredu” 924 


i . p 4 m r e 
Szwajcarskie kozy sańskie 
świeżo dojne, białe, duże okazy bez rogów, dające 
dziennie aż do Ń litrów orzechowo słodkiego wybor- 


uczę zbiorowo lub prywatnie panie i panienki malo- 

wania na jedwabiu, gazie, makat., wyrobu majolik, 

barbolinów, które się wypala na m ejscu. Uczę także 

wytłsczania w melalach, na skórze i t. d. Wiadomość 

ul. Pułaskiego 6. zaruz za mostem żelaznym przy ulicy 
Zwierzynieckiej codziennie od 2 — 4- 

837 « Krzeszowa. 


SSSBZZRSISBKEZKAKA 


Poszukuje się 


IPOMOCNIKA 
SZEWSKIEGO 


do pracowni obuwia 
ul. Franciszkańska 4. 


Gospodyni £ 
i kucharka 


z dobremi świadectwami 
poszukuje posady na ple- 
bani. — Bliższa wiadomość 
w księgarni T. Jakubow- 
skiej w Nowym Saczu. 


sa. 8 


Ogłoszenie. 


Podaje się do puplicznej wiadomości, iż 
na mocy uchwały Wydziału nadzorczego 
z dnia 18. b. m. 


Zakład pożyczkowy na zastawy 
ruchome 

przy Kasie Oszczędności miasta Krakowa 

udziela zaliczki bez ograniczenia ich wy- 

sohości odpowiednio do waricści szacunko- 

wej przedmiotu. 

Kraków, dnia 20. maja 1916, 

Dyrekcya Kasy Oszczędności mlasta Krakowa. 
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FT" OOP 
ORDYNACYA PRZEWORSKA MA 


DO WYDZIERŻAWIENIA 
kilka pięknych sadów so 


zgłoszenia przyjmuje kancelarya ordynacyj. 
i _ | 


i SOLANKA 
RABKA a B K R jodobromowa 


Zakład kąpielowy funkcyonować będzie w se- 
zonie bieżącym normalnie, — Położenie piękne, 
wśród gór karpackich. Komunika:ya bardzo do- 
bra, cztery godziny od Krakowa. — Oświetlenie 
elektryczne, wodociąg. — Mieszkania hoteiowe 

i z kuchniami. 727 


Świeżo otwarty pensyonat Zakładowy, bar- f 
dzo starannie prowadzony, kuchnia dosko- 


nala, utrzymanie wraz z pokojem od 10 K. 
Aprowizacya dobra, ząpewniona; ceny mieszkań 
i,kurtaxy zniżone. Otwarcie sezonu d. 20 Maja b.r. 


Na żądanie przesyłamy prospekty i szczegółowe 
wyjaśnienia. — Zarząd kabielowy Rabka. 


Opatrunki, Linimemt. vien. e. scabiem, Pastylki 
sublimatowe, sól karlsbadzką sztuczną, wapno 
karbolowe, wyrabia: chlorek wapna, formalinę, 
kreolinę, kwas karbolowy. lysol, maź drzewną 


1 inne 
CHEMIKĄLIA i TOWARY APTECZNE 
dostarcza: 
M. L, DOBROWOLSKI, — KRAKÓW XXII, 
Telefonu Nr. 200. 909 


SKŁAD ROWERÓW 


Arnold Weissman 


Kraków, Szewska 13. 


poleca wszelkie przybory do rowerów i do insta- 
łacył światła elektrycznego i dzwonków po nader 
niskich cenach. 804 


Wyszedł z druku 


DO NAUKI KROJU BIELIZNY 
PODRĘCZNIK 


opracowany wedle systemu rządowej szkoły 
zenya we] w Wiedniu przez ALOJZĘ FRONCZ- 
HUBISCHTOWA naucz. miej. szkoły przem, żeń. 
w Krakowie. 
Ważne dla nauczycielek uczenie, zawodowych pra- 
cownic i dia osóh szyjących bieliznę dla siebie. Opra- 
wny w cenie 12 kor. do nabycia u autorki, praco- 
wnia bielizoy „Astra“, w Krakowie ul. Karmelicka 
50 I. p. na lewo. 747 


Fortepian konc. a marki palis. inkr. 
brązem 


biblioteka dębowa b. ładna, zegar emp. z Kolumien- 
kami alab., jadalnie orzech., palis. i dęhowe, sypial- 
nie mab., jesion, i orzech., garnitury, konsole, lustra, 
obrazy, dwieczniki, lampy elektr., naft, szafy, stoły 
i różne meble nowe, uzywane : antyczne w wielkim 


wyborze — ceny przystępne 


M. TELESZNICKA 


ul. Floryańska l. 49, I p. 684 


m i 2 TG * 


Do nabycia we wszystkich księgarniach 


POLKA PRZED BOGIEM 


książeczka do modlitwy dla dzieci 
przez Jadwigę z Łobzowa. 
Cena w opr. płóciennej 3 kor. 60 hal. — Skład 


główny w księgarni G. Gebethnera i Ski 
w Krakowie. 757 


Zakładem Wydawnictwa „Głosu Narodu“ Sp. x Ogr. odp. Redaktor odpowiedzialny i kierujący Roman Woyczyński. 


j AAA NARODU“ z dmia 29 maja 1916 roku. 


Re. 270 


enie, |a= AWA ROW | PA NETT RS) 


Rządowo KJ uprawniona 


Yd Fabryka wód miseralnych sztucz. | spec. leczniczych 
pod firmą : 


R. Rzaca i Chmurski 


w Krakowie, ui. św. Gertrudy L. 4. 


wyrabia pod konirolg komisyi Przeswysłowej Tow, Lekarskiego krakow. 
polecone przez toż Tawxrzystwo. 

Wody mineralne sztuczne: odpowiadające składem chem.ł wodom: Biliń- 

skiej, Gieshkiiblerskiej, Selłerskiej, Vischy, Homburg, Kissingen, tudzież 

zpecyalne lecznicze jat: litowa, bromową, jodłowa, żelazista, kwaśną 

oraz inne wody minersin- z przepisu prof. Jaworskiego. Sprzedaż Czą- 

sstkowg w aptekach i drogueryach. Cenniki na żądanie darmo. 49 


NWA A ECK ASA (OOP OWĄ 


Maszynki do golenia i ostrze, 


BRZYTWY i MASZYNKI 


do str zyżenia włosów kupuje się naj- 
lepiej i najtaniej u tirmy eksportowej 
polskiej 538 


EA. Weisskerg, Wiedeń ll., 
Untere Donaustr. 23/N oddział IV. 


Katalog darmo. 


Korespondencya polska. 


z 
| 


Poleca 
na teraźciejszy czas zapotrzebowania: 


STATUY ŚWIĘTYCH 


rozinaitych wzorów. 


Bizerunki Chrystusa i krzyże 


rozmaitych kształtów. 


Szopki i Passye 


Uprasza się o wczesne zamówienia, 


URZĄDZENIA KOSGIELNE 


ud najprostszych do najwytworsiejszych. 


CENY UMIARKOWANE. 
Znajomość fachowa rozmaitych styłów. 
Proszę zażądać głównego Cennika z r. 
1913, wydanie IV. Na życzenie dodat- 
kowy Cenn k bezpłatnie, Przy podaniu 
bliższych danych wysyła 

wraz z rysunkiem. 


TNP. PRA 
ii 


Jli ay 
ALI 


kosztorysy 


Najstarszy za- 


insam & Prinoth, l Ulrich w Gräden (Tyro), e... 


Księgarnia $, A. ye ii w Krakowie 


otrzymała na skład główny i poleca: ., 


Binder K. Stypendya w Królestwie Polskiem |. —'84 
Gliwic H. Ewolucya Syndykatów, część l. Syndykat w valg 

z przesileniem. e . 63.1 4. -.- O 
Grabiec J. Powstanie Styczniowe 1863— 1564 š .. 6— 
Hornowska M. Samowiedza i Samowychowanie . . . . . . 170 
Jur P. Wiosen dni Powieść. imtasi hie 6 o T a mA 
Karwan A, Rewja —- Satyry i Pamflety . . . 420 
Limanowski B. Studwudziestoletnia walka narodu "polskiego o 

niepodległość . . . 1 WEJĘ —. 5.0 6— 


Mirandoła F. Tempore Belii. Opowieści Te. in ac"; 


Myśl Polska. Rok Drugi ICMXVL Zeszyt IL. . . . . . . . 26U 
Myśl Polska. » >» > Zeszyt Miia ia 7 aar aM 
Pollak J. Opowiadanie wiarvsa, Obrazek żołnierski . . . . 1:50 


Pregowski P. 1. Zasady racyonalnego wychowania narodowego 4. 40 
li. Filozofia w szkołach śred. ogólnokształcących 
Raport Neidharta. O Rewizyi Senatorskiej : 

Część l. Gospodarka wiejska w Warszawie 3:40 


Część I. Teairy rządowe w Warszawie. . 2380 
Siemiński J. Ustrój Rzeczypospolitej Polskiej. . . . . . . 1:40 
Wiśniewski J. F. O współczynniku tarcia wewnętrznego . . 170 
Złota Bibliotaka. Książnica dla dzieci, y p Jana Gra- 
bowskiego Nr. 1, 2, 3 po . . . . M... Eo rh 34 
Zwierciadło Polskie — Pismo zbiorowe OJ WY - ARTE 3:40 
677 Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
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[E"CZZIESCAACZAI 
Zakład pogrzebowy „GONGORDIA* 


Jedyny w Krakowie, kióry posiada własuy wyrób trumien i vo- 
aejmuje się przewozu zwłiok ze wszystkich krajów Europy 


PORTER SZWEDZKI 


zastępujący najzupełniej porter angielski 


ortaz 


WINA AUSTRYCKIE ! WĘGIERSKIE 
—-- białe i czerwone —== 


poleca: 


ANTONI HAWEŁKA 


c. k. nadworny dostawca 


W KRAKOWIE. 


PE ai c EEE 


Zdroje i środki lecznieze 
oddane rostaną dla uży- 
tku P.T. Kuracyuszy od 
1. czerwca b. r. Lekarze 
na miejscu. Konp A- 
prowizacyjna sta się 
o żywność. Fiakry zama- 
wiać u właścicieli domów 
gdzie się ma zamieszkać. i 
Większą ilość 
po K 54— za 100 kg. cukier dla bydła 
K 60— za 100 kg. mak pierwszej jakości 
ca 15 q. po K 560'— za 100 kg. dostarczy 
bezwłocznie za pobraniem i potwierdzeniem 
telegraticznem zamówienia 
M. J. WEJRAŻKA 
Kaczice, poczta Smeczno (Czechy). 


Nadeszły l 


FORTEPIANY 
PIANINA 
FISHARMONIE 


firm pierwszorzędnych do składu 
fortepianów 630 


Heleny Smolarskiej, Wolska 7. 


Tanie (ZAKOPANE 


Pensyoaat Willa » No: 
sale Bystre otwarty 
od 20-go maja, ceny 


resztki 


materyi wełnianych | przystępne, kuchnia 
do prania i towarów zdrowotna. 813 
płóciennychztkalni| Fotel na kołach 


(Ruhebeu) dla osób star- 
szych, chorych i używa- 
jących słonecznych i po- 
wietrznych kąpieli. Mebel 
nowy, wyplatany, łat sv d> 
kierowania ; Opar z 
kładalne (5 rozchyleń) wić 
sokie 75 cm., szer. bez po- 
ręczy 60 cm., dług. jako 
łóżko 1 m. 70 cm. do sprze- 
dania w cenie 150 kor. 
Ogląd. od godz. 2 3i od 


Jos, BARTOS 


Dobruśka, Czechy 


Piszcie o cennik reszlet 


który obejmuje całe ko- 
lekcye wiosennych nou- 
wości, tmateryi kostyu: 


mowych, sukiennych. |7- $1, wieczór Bat 8 
bluzowych, dalej ada- “I p. na KA S 
maszki, sypkowiny, płó 


Dostawy 


„MLEKA 


większej ilości 


poszukuje firma mleczarni 
710 | Skwirczyńska Kraków, ul. 
Staszica 4. 947 


PIANINO 


lub tortep1an dobrej 
marki kupię. -— Zgło= 


tna, kxnafasy, zefiry. 
kretony, delely it d. 
344 


Kapelusze 
DAMSKIE 


poleca 
po cenach przystępaych 
SALON MÓD 


Franeiszki Sacher 


Kraków. Stradom 27,  |szenia z podaniem ce- 
R | NS przyjmuje Księgar= 

W najbliższych dniąck | nią Piwiarski i Spółką 
rozpoczynamy ul. św. Jana 3. 


praktyczny kurs jązyża 


„| nemiackieqo'; 


z opłatą miesięczuą 5 koror: 


i | Kursy Ansons 
ul. Szewska l7. 


księgarnia Polską 


på ko w ul. Sław- 

L. 3, dostarcza 
= af gdziekolwiek wy- 
danych książek, map, ka- 
lendarzy, atlasó w, nut, 
czasopism, Żurnali 1 pla- 
kiet pamiatkowych, z mo- 
żliwą szybkością, 446 


Drukarnia „Głosu Narodu" w Krakowie pod zarząd. R. Ferks, 


